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się w Poznaniu Plenum Komitetu Woje- 
poświęcone ocenie realizacji uchwał II

KC na temat węzłowych zadań w rozwoju rolnic- 
obradach uczestniczył członek Komitetu Ccntralne- 
IZYDORCZYK.

Referat wygłosił sekretarz
KW Stanisław' Furgał, który 
przedstawił m. in. dotychcza­
sowe wysiłki instancji i orga-
nizacji partyjnych 
rolniczych przy 
uchwał II Plenum 
i IX Plenum NK 
świadczenia kółek

oraz kółek 
realizacji 

KC PZPR 
ZSL, do- 
rolniczych

wykorzystujących środki uzy­
skane z Funduszu Rozwoju 
Rolnictwa. Podkreślił on w 
zakończeniu swego wystąpie-

Przemytnik morski 
i waluciarze 
przed sądem

30 września na wokandzie 
Sądu Wojewódzkiego dla m. 
Warszawy znalazła się sprawa 
uczestnika wielkiej afery prze 
mytniczej — ochmistrza statku 
M/S „Gliwice” — Tadeusza Su 
łata.

Wraz z nim zasiądają na ła­
wie oskarżonych: jego kuzyn 
— Roman Niestojek, Czesław 
Kaczorowski i Aleksander NfŁ- 
stojek, wszyscy trzej z War­
szawy oraz dwaj mieszkańcy 
Szczecina — Zdzisław Jakób i 
Marian Korzeniewski.

J Tadeusz Sułat, pływając na 
statku M/S „Gliwice”, upra­
wiał, zakrojony na szeroką ska 
lę przemyt. Akt oskarżenia za 
rzuca mu systematyczne kupo­
wanie na czarnym rynku wa­
lut zagranicznych, wywiezienie 
z kraju m. in. 4.100 doi. USA 
oraz przemycenie do Polski po 
nad 1.100 zegarków.

Współoskarżeni: bracia Nie- 
stojkowie, Kaczorowski, Jakób 
i Korzeniewski — z których 
większość nie miała stałego za 
jęcia — trudnili się sprzeda­
waniem przemycanych zegar­
ków oraz kupowali na terenie 
całego kraju zagraniczne wa­
luty. (PAP)

nia, że realizacja uchwał wy­
magać będzie długofalowej 
pracy i wysiłków7, gdyż za­
kreślony wysoki wzrost pro­
dukcji rolnej i uzależniorie od 
niego przełamanie trudności 
w zaopatrzeniu oraz dostar­
czenie przemysłowi większych 
ilości surowców nie będzie za­
daniem łatwym.

W dyskusji zabrało glos 12 
osób, któ^e, w swoich wystą­
pieniach* omawiały dorobek 
i niedociągnięcia kółek rolni­
czych oraz przebieg realiza­
cji uchwał II Plenum w po­
szczególnych rejonach.

Obrady podsumował czło­
nek Komitetu Centralnego, I 
sekretarz KW PZPR Wincen­
ty Krasko. Poinformował on 
m. in. zebranych o przyczy­
nach występujących trudności 
w zaopatrzeniu oraz środkach 
zaradczych przedsięwziętych 
przez partię i rząd dla po-

..Notatki długopisem^

czwartek
1 października
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Dziś inauguracja
25 iys. dziewczę! a cMopców na I roku studiów

Dziś, 1 bm. rozpoczyna się nowy rok akademicki 1959/60.
Inauguracja to szczególna, gdyż przypada w 15-lecie 

szkolnictwa wyższego w Fołsee Ludowej.
Przez ten okres szkolnictwo na obejmie ok. 60 proc, ogółu 

wyższe rozwinęło się u nas studentów.
imponująco. Podczas gdy przed

$

W b. roku do użytku mło-

■

Rozmowa 
Chruszczów 

- Mac Tse-tung 
PEKIN (PAP)
Pierwszy sekretarz KC 

KPZR i przewodniczący Ra 
dy Ministrów ZSRR — N. S. 
Chruszczów — szef delega-

dzieży studiującej, oddane zo­
staną nowe domy akademic­
kie w Krakowie, Poznaniu i
Toruniu, łącznej
blisko tysiąca miejsc.

liczbie 
(PAP)

Miii. Ochab
wyjechał do USA

30 bm., w godzinach ran­
nych wyjechał do Stanów Zjed 
noczonych, na zaproszenie rzą­
du amerykańskiego — mini­
ster rolnictwa — Edward O- 
chab. Min. Ochabowi towarzy­
szą: podsekretarz stanu w Mi­
nisterstwie Rolnictwa — St. 
Gucwa i przewodniczący Rady 
Naukowej przy ministrze rol­
nictwa — prof. F. Cieszków - 
ski-Dembiński.

W czasie dwutygodniowego 
pobytu w Stanach Zjednoczo­
nych, min. Ochab odbędzie sze 
reg rozmów w Waszyngtonie 
oraz zapozna się z zagadnie­
niami rolnictwa amerykańskie 
go, zwiedzając m. in. ośrodki) 
rolnicze w stanach Jowa i Co- 
lorado. (PAP)

prawy obecnej sytuacji 
kowej.

Na zakończenie obrad 
num przyjęło rezygnację 
zarego Murawskiego ze

ryn-

Ple- 
Ce- 
sta-

nowiska sekretarza KW, człon 
ka Egzekutywy KW i członka
Komitetu 
PZPR.

Wojewódzkiego

Do spraw poruszonych przez 
Plenum powrócimy w najbliż­
szych numerach „Głosu” (1)'

cji partyjno-rządowej

Z kroniki wypadków
CIĄGNIK

CONTRA MOTOCYKL
Przy ul. Świerczewskiego 

ciągnik z przyczepą (kierowca 
— R. Kóbiela), nie udzielił — 
jak ustaliła MO — pierwszeń­
stwa przejazdu motocyklowi. 
W rezultacie nastąpiło zderze­
nie i motocyklista — S. Szym­
kowiak, doznał ciężkich obra­
żeń.

POŻAR NA RYNKU 
ŁAZARSKIM!

Na szczęście, paliły się tyl­
ko śmieci, podpalone przez 
dzieci. Groźniej było przy ul. 
Strzeleckiej, gdzie palił się ba 
rak-szatnia. Poza tym w Wiel- 
kopolsce zanotowano do godz. 
21 — trzy pożary (straty -- 
około 100 tys. zł). Dwukrotnie 
sprawcami były dzieci, (y)

IZabka — jublLatam
W tych dniach mija dziesięć 

lat pożytecznej działalności 
Przeciwgruźliczego Sanatorium 
dla Dzieci im. Pstrowskiego w 
Rabce. Zbudowane w olbrzy­
miej większości w czynie spo­
łecznym — z darów i datków 
ludności śląskiej — uratowało 
około 15 tysięcy dzieci zagrożo­
nych gruźlicą. Na zdjęciu: gór­
nym: fragment budynku sana­
toryjnego, dolnym: gimnastyka 
lecznicza, zajęcia obserwują 
instruktorzy przybyli z całego 
kraju.

CAF - fot. Olszewski

ZSRR, na obchody X rocz­
nicy proklamowania Chiń­
skiej Republiki Ludowej — 
spotkał się 30 września br. 
z przewodniczącym KC 
KPCh — Mao Tse-iungiem.

Odbyła się serdeczna, 
przyjacielska rozmowa. — 
Wzięli w niej udział: Liu 
Szao-tsi, Czu Teh, Czou En- 
lai i inni, czołowi działacze 
Partii Komunistycznej i kie 
równicy rządu Chin. Ze stro 
hy radzieckiej uczestniczyli 
w rozmowie: M. A. Susłow 
i A. A. Gromyko.

wojną mieliśmy 93 wydziały 
w wyższych uczelniach, to w 
roku 1958/59 mieliśmy ich już 
305. Jedną z najbardziej chyba 
charakterystycznych liczb dla 
tego okresu jest blisko 210 
tys. dyplomów wydanych 
przez wyższe uczelnie po woj­
nie.

W naszych uniwersytetach, 
politechnikach, akademiach 
medycznych, wyższych szko­
łach rolniczych, ekonomicz­
nych, pedagogicznych i arty­
stycznych rozpocznie studia — 
na I roku ok. 23 tys. chłopców 
i dziewcząt.
. Nieporównywalnie wzrosła 
po wojnie, i nadal rozszerza 
się z roku na rok, wydatna 
pomoc państwa dla młodzieży 
studiującej w formie stypen­
diów i zasiłków.

. Ogólnie przewiduje się, że 
w nowym roku akademickim 
państwowa pomoc stypendial-

10-Iecie ChRL

Uroczysta akademia
w Warszawie

września — w przeddzień X rocznicy powstania Chiń- 
skiej Republiki Ludowej odbyła się w Sali Kongreso­

wej Pałacu Kultury i Nauki w Warszawie uroczysta akade­
mia, zorganizowana przez Ogólnopolski Komitet Frontu Jed­
ności Narodu i Towarzystwo Przyjaźni Polsko-Chińskiej.

Jak podaje PBHM, dziś będzie za­
chmurzenie niewielkie lub umiar­
kowane, tylko miejscami, głównie 
w dzielnicach północno-wschodnich 
przejściowo duże i gdzieniegdzie 
możliwe niewielkie opady. W no­
cy i rano zamglenia i lokalne 
mgły. Temperatura maksymalna 
od 12 st. c. na wschodzie do 18 st. 
c na zachodzie. W nocy lokalne 
Przymrozki, głównie w dzielnicach 
zachodnich. Wiatry słabe x kierun 
kow zmiennych.

Liczba zabitych sięga już trzech tysięcy
| Straszliwe żniwo iajlunu „Vera

Japonię nawiedził tajfun, najstraszliwszy w skutkach w ca-

Za stołem prezydialnym za­
siedli: członkowie Biura Poli­
tycznego KC PZPR — I sekre­
tarz KC PZPR — Władysław 
Gomułka, Józef Cyrankiewicz, 
Stefan Jędrychowski, Zenon 
Kliszko, Ignacy Loga-Sowiń- 
ski, Marian Spychalski, Ro­
man Zambrowski i inne osobi­
stości.

Po odegraniu hymnów naro­
dowych: polskiego i chińskie­
go, akademię zagaił członek 
Biura Politycznego KC PZPR 
— Ignacy Loga-Sowiński.

Następnie dłuższe przemó­
wienie okolicznościowe wygło­
sił członek Biura Polityczne­
go i przewodniczący Towarzy­
stwa Przyjaźni Polsko-Chiń­
skiej — Stefan Jędrychowski.

Bardzo gorąco przyjęła sala

pił Państwowy Zespół Pieśni I 
Tańca „Mazowsze”.

Z okazji X rocznicy istnie­
nia Chińskiej Republiki Lu­
dowej, w imieniu narodu 
polskiego Komitet Central­
ny Partii, Rada Państwa i 
Rada Ministrów przesłały 
wielkiemu narodowi chiń­
skiemu braterskie pozdro­
wienia i jak najserdeczniej­
sze życzenia. (PAP)

A?) r E iNf Wt PAP
SADiCa'^' IN S B
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Pap

przemówienie ambasadora ■. . Gore!
lej historii tego kraju.
Policja w Tokio podała w 

środę, że liczba śmiertelnych 
ofiar tajfunu .,Vera”, który 
spadł na Japonię w sobotę —

przekroczy znacznie 3.066 — 
dotychczasowy, ponury rekord 
liczby zabitych przez żywioł, 
datujący się z roku 1934 (taj­
fun „Muroto”).

W środę o godz. 11 oficjalna 
lista zabitych obejmowała — 
2.964 osoby. „Mamy niewiele 
nadziei — oświadczył przedsta 
wiciel policji — ha odnalezie­
nie wśród żywych większości 
spośród 1.781 zaginionych”.

Z osiągnie! chwili

ChRL — Wang Ping-nana.
Na zakończenie części ofi­

cjalnej akademii, odśpiewano 
Międzynarodówkę.

W części artystycznej wystą

za-

łe wiadomości spor-

Ilość ofiar tajfunu „Vera” 
wzrosła, jak wynika z ostat­
nich obliczeń — do 3.265 za­
bitych i 1.773 zaginionych.

Wspaniałym sukcesem,

Zieliński 
mistrzem świata

kończyły się zmagania najlep­
szych ciężarowców w wadze 
piórkowej. Marian Zieliński 
zdobył tytuł mistrza świata i 
Europy wygrywając z aktual 
nym rekordzistą świata Isaa- 
kem Bergerem (USA). „Po 
drodze” Zieliński ustanowił 
dwa rekordy. Polski: w pod­
rzucie — 142,5 kg oraz w trój 
boju 365 kg. Ponadto Zieliń­
ski wyrównał rekord świata 
w rwaniu 112,5 kg a poza koi 
kursem ustanowił nowy re­
kord świetnym wynikiem —

Balon „Katowice" 
przed startem

Balon „Katowice”, który 
miał przed miesiącem wystar­
tować do lotu do krajów Eu­
ropy południowej, znajduje się 
jeszcze na miejscu startu. Kil­
kakrotne próby startu, ze 
względu na niesprzyjające wa­
runki atmosferyczne, nie po­
wiodły się. Próbowano rów­
nież startu z Ostrawy w Cze­
chosłowacji i z Budapesztu na 
Węgrzech, dokąd balon wysła­
no koleją, ale i tam warunki 
atmosferyczne nie pozwoliły 
na dokonanie lotu.

Jak informuje sekcja balo­
nowa Aeroklubu Śląskiego — 
lot balonu „Katowice” do kra­
jów Europy południowej jest 
nadal aktualny. (PAP)

W całym kraju wprowadzo­
no ostatnio stan pogotowia 
przeciwpożarowego. Fala po­
żarów, jaka, przeszła w tym ro 
ku przez Polskę, wyrządziła 
straty, sięgające wieleset mi­
lionów7 złotych.

Znów 32 budynki
W7 ciągu ostatniej ć^by wy­

buchły znów na Lubelszczyż- 
nie 4 pożary. Największy z 
nich miał miejsce po południu 
29 ubm. we wsi Rachanie w7 po­
wiecie Tomaszów Lub. Pastwą 
płomieni padły tu 32 budynki 
mieszkalne i gospodarskie.

Żałoba na Cejlonie
Miesiąc żałoby narodowej o- 

głoszono w środę na Cejlonie 
dla uczczenia pamięci premie­
ra Bandaranaike, zmarłego w 
ubiegłym tygodniu wskutek 
ran odniesionych w zamachu.

Wielki rabunek
W Paryżu dokonano rabun­

ku skrzyń, zawierających o- 
gromną sumę, ponad 15 min. 
franków. Pieniądze były wła­
snością kolei francuskich. Zo­
stały one skradzione z biura 
głównego inspektora towarzy­
stwa wagonów sypialnych na 
dworcu lyońskim w Paryżu.

Znów poważna katastrofa saMotowa
W pobliżu Waco (stan Texas) uległ katastrofie w nocy % 

wtorku na środę samolot pasażerski amerykańskiego towa­
rzystwa lotniczego w Dallas, na którego pokładzie znajdo­
wało się 27 pasażerów i 6 członków' załogi. Wszystkie oseby 
poniosły przypuszczalnie śmierć. Pierwsze ekipy ratownicze 
w odległości około 110 km od Waco znalazły tylko szczątki 
maszyny. (PAP)
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Redaktor naczelny — Leonard 
Wąehalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierówicz i Wie­
sław Porzycki, kierownicy 
działów: kultury — Janusz Bi 
niek, miejskiego — Eugeniusz 
Cofta, sportowego — Tadeusz 
Kaczmarek, terenowego — Jó­
zef Pieprzyk.

Kampania wyborcza w Anglii Rok Stoufackleao

OPINIE I MYŚLI

PIĘTNASTA
INAUGURACJA

A ule wyższych uczelni
* wypełni dziś tłumnie 

młodzież akademicka; za 
stołami prezydialnymi za­
siądą członkowie senatów 
w uroczystych strojach; 
odbędą się ceremonie im- 
matrykulacyjne, a od jutra 
— zacznie się pracowity 
rok akademicki. Wszystko 
to już piętnasty raz po 
wojnie. »

Zaabsorbowani codzien­
nymi sprawami, radościa­
mi i tro-skami, być może nie 
wszyscy zwrócimy uwagę 
na ten właśnie fakt, że to 
już piętnasta inauguracja 
roku akademickiego w Pol­
sce Ludowej. A to przecież 
dobra okazja do spojrzenia 
wstecz na przebytą drogę. 
Poznań, jako ośrodek enau- 
kowy, wystartował po woj­
nie bodaj jedynie z Uni­
wersytetem i Szkołą Inży- 
nierską.Dziś zaś mamy w 
Poznaniu osiem wyższych 
Wcielili. Trzy z nich po­
wstały z oderwania się od 
Uniwersytetu niektórych 
wydziałów. Są to Akademia 
Medyczna, Wyższa Szkoła 
Rolnicza i Wyższa Szkoła 
Wychowania Fizycznego. 
Ich początek nie był łatwy. 
Ale obecnie AM i WSR ma­
ją już wielki własny do­
robek i liczą się poważnie 
na naszej naukowej gieł­
dzie. «

Ogromnie prężna, o dy­
namicznym rozwoju Poli­
technika ustaliła swoją spe­
cyfikę (mechanizacja rol­
nictwa), w której odgrywa 
główną rolę w kraju. Spe­
cjalizację znalazły’ także u- 
czelnie artyst. (PWSSP) 
i PWSM) oraz Wyższa Szko 
ła Ekonomiczna. Uniwer­
sytet tradycyjnie rozwija 
podstawowe dyscypliny i 
reprezentuje najwyższy po­
ziom wiedzy. Poznań stał 
się wielkim ośrodkiem nau- 
ko„wym i jako taki ceniony 
szeroko poza granicami kra
ju. w

Krzepiąca jest 
dom ość ciągłego 
nadążania za

ta świa- 
rozwoju, 

postępem
świata. Krzepiące jest prze­
świadczenie, że nie prze­
spaliśmy w tej dziedzinie 
piętnastu lat Polski Ludo­
wej i że dzisiejsza inaugu­
racja otwiera nowy roz­
dział naszego wzrostu.

Mieczysław Skąpski

Drzwi brankartu
przyczyną sm erci

Na stacji kolejowej Dzia­
łoszyn w pow. Pajęczno wy­
darzył się ubiegłej nocy nie­
zwykle tragiczny wypadek. 
W momencie kiedy Dominik 
Ziółkowski kierownik pocią­
gu dojeżdżającego do stacji
obserwował 
wagonu tzv

semafor, drzwi
brankartu, w

którym jechał, na skutek na­
głego zahamowania
gwałtownie 
Ziółkowski

się
pociągu, 

zamknęły
nie zdążył ^ię cof

nąć i ciężkie drzwi dosłownie 
zmiażdżyły mu głowę. Przy­
były lekarz stwierdził zgon.

przybiera na
LONDYN (PAP)
Po raz pierwszy od chwili otwarcia 

wyborczej przywódcy dwóch wielkich
obecnej kampanii

konserwatystów i labourzystów, Macmillan
przemawiali jednocześnie w' 
gow. I

Macmillan przemawiał w 
jednym z teatrów w Glasgow. 
Poruszając zagadnienia mię­
dzynarodowe premier brytyj­
ski oświadczył m. in., że „o- 
becnle droga do konferencji 
na najwyższym szczeblu *jest 
wolna, Jestem dumny, że mo 
gę stwierdzać, iż rząd brytyj-
ski utorował tę drogę’
nadzieję dodał on

,Mam 
— że

ta konferencja szefów państw 
będzie pierwsza z serii spot­
kań, w czasie których odbę­
dą się poważne dyskusje nie 
tylko na temat Berlina i Nie 
mieć lecz również innych do-
niosłych problemów7, 
teczne przerwanie 
czeń nuklearnych i 
nie”.

Premier brytyjski 
wał równocześnie

jak osia 
doświad- 
ruzbroję-

zaatako- 
postawę

labourzystów w polityce za­
granicznej. Macmillan oświad 
czył: „we wszystkich najważ­
niejszych zagadnieniach obro 
ny i polityki zagranicznej w 
obozie labourzystów istnieją 
rozbieżności. Gdyby przypad­
kiem powrócili do władzy, 
rozbieżności te uczyniłyby ich 
bezsilnymi”.

Przywódca Labour Party,
Gaitskell, poruszył w 
przemć leniu przede

swym 
wszy-

stkim problemy polityki we

Koziołki44

partii bryt y jsk ich,
Gaitskell,

tym samym mieście — w Glas

wnętrznej jak również nie­
które problemy kolonialne, 
przede wszystkim zaś afry­
kańskie.

Jesteśmy — stwierdził Gait
skell w przededniu suk -
cesu, podobnie jak w roku 
1945 (w roku tym labourzy- 
ści odnieśli zwycięstwo w wy 
borach powszechnych).

Aneurin Bevan, główny 
rzecznik Labour Party w spra 
wach polityki zagranicznej, 
przemawiając we wtorek w 
Newbury (południowa Anglia) 
oskarżył Macmillana o chęć

sile
wywołania u wyborców fał­
szywego wrażenia, iż to je­
mu zawdzięcza świat sukces 
rozmów Chruszczowa z Eisen 
how’erem.

Howe źródła 
wód leczniczych

W pobliżu Buska Zdroju 
odkryto nowe źródła wód le­
czniczych. W czasie wierceń 
w miejscowości Skotniki na­
trafiono na gorące źródło so­
lanki o temperaturze około 
4 st. c:

W wyniku wierceń przepro 
wadzonych w Owczarach — 
odkryte zostały źródła wód 
siarkowych o dużej zawarto­
ści siarki. (PAP)

Konkurs fotograficzny - przedłużony
Spróbuj swoich sił

Ogłoszony przed paroma miesiącami konkurs fotografi­
czny na najlepsze zdjęcie o tematyce: osiągnięcia piętna 
stolecia Polski Ludowej — został przedłużony do 15 paź 
dziernika br. A więc wszyscy mogą przesyłać swe prace pod 
adresem: „Głos Wielkopolski”, Poznań, ul. Grunwaldzka nr 19
(Spróbuj swoich sił).

Warunkiem konkursu jest 
nadesłanie zdjęć:
9 typu fotoreporterskiego

formatu 13
18 x 24

18 lub

Mgła w porcie 
szczecińskim

W wyniku dodatkowego lo­
sowania 121 — 122 — 123 — 
124 Poznańskiej Gry Liczbowej 
„Koziołki”, które odbyło się w 
dniu 29 września 1959 roku o 
godzinie 17 w świetlicy Prezy­
dium Rady Narodowej m. Po­
znania zostały wylosowane na­
grody rzeczowe:

Na kupony wielozakładowe 
(na pierwszym miejscu poda- 
jemy numer punktu odbioru, 
a drugim — banderoli): 3 — 
3922 motocykl WFM; 14 — 
22513 motocykl WSK; 68 — 
9761 kupon na ubranie 100 
proc.; 87 — 14443 samochód o- 
sobowy „Syrena”; 246 — 1105 
motocykl WFM; 276 — 889 ku­
pon na ubranie 100 proc.; 278 
— 4612 motocykl WFM.

Na kupony jednozakładowe:

na papierze błyszczącym
Temat nie jest trudny. Moż 

na go zaczerpnąć niemal wszę 
dzie, gdyż dotyczy różnych 
dziedzin życia. Np. może to 
być nowe osiedle mieszkanio 
we, szkoła, ulica, dzieci na 
koloniach • letnich, ludzie na 
wczasach, zespół baletowy na 
próbie. Mogą to być fragmen 
ty miast, charakterystyczne 
sceny z życia obywateli i wie 
le, wiele innych.

W konkursie można zasłu­
żyć sobie na jedną z nagród:

Na Pomorzu Zachodnim roz 
począł się okres jesiennych 
mgieł. Wczorajszej nocy i w 
godzinach porannych gęsta 
mgła zasnuła całe miasto. W 
porcie szczecińskim od pół­
nocy wstrzymany został cał­
kowicie ruch statków. Te, 
które miały wyjść w morze, 
oczekiwały przy nabrzeżach. 
Nie wprowadzono też żadne­
go ze statków do portu.

IM

Teatrze„Lilia Wenetia”
„Ateneum” to Warszawie. Re­
żyseria Jana Kulczyńskiego. 
Scenografia Zenobiusza Strze­
leckiego Na zdjęciu: Gwinona 
(Izabella Wilczyńska) i Lech 

Roman Wilhelmi)
CAF — fot. Czarnogórski

10 lat produkcji 
na eksport

10 — 
kus”;
39 —

164240 telewizor „Tur- 
23 — 195711 elektroluN 
93117 elektrolux; 158 —

7340 elektrolux; 190 — 26415 
telewizor „Turkus”; 288 — 
8962 elektrolux.

Wylosowane nagrody rzeczo 
we z miesiąca września zosta­
ną wręczone w dniu 6 paź­
dziernika o godzinie 11 w świet 
licy Prezydium Rady Narodo­
wej m. Poznania.

Pomoc USA 
dla zagranicy

Prezydent Eisenhower pod-
pisał w 
stawę o 
granicy, 
datki w

poniedziałek nową u- 
pomocy USA dla za- 
która przewiduje wy 
wysokości 3,2 miliar-

da dolarów. Suma ta jest o 
700 milionów dolarów niższa 
od sumy, jaką Eisenhower 
przedstawił do zatwierdzenia 
Kongresowi.

Fundusz przeznaczony na 
pomoc wojskową wynosi 1,3 
miliarda dolarów, czyli o 300 
milionów mniej od sumy pro­
ponowanej. Z 695 milionów do 
larów przewidzianych na po­
moc gospodarczą dla sojusz­
ników, 45 milionów przezria- 
czono dla Hiszpanii, gdzie 
Stany Zjednoczone utrzymują 
swe bazy wojskowe. Fundusz 
pożyczek gospodarczych zo­
stał ograniczony do 950 milio­
nów dolarów. (PAP)

Red. Feliksowi Biłosowi wyrazy szczerego współ­
czucia z powodu zgonu

Jego Ojca
Składają

KOLEŻANKI I KOLEDZY 
z „GŁOSU WIELKOPOLSKIEGO

I — 
wartości

II — 
wartości

III — 
wartości

IV, V

sprzęt fotograficzny 
3.500 zł.
sprzęt fotograficzny
2.500 zł.
sprzęt fotograficzny 

2.000 zł.
i VI — sprzęt foto-

graficzny wartości po 1.000 zł.
Najlepsze zdjęcia będziemy 

publikować i prawdopodob­
nie eksponować na specjalnej 
wystawie konkursowej.

„Koziołki witają studentów 
w nowym roku akademickim 
życzqc dobrych wyników w nauce 

i dużo szczęścia w grze

(inf. wł.).
29 ubm. w Zakładach H. Ce 

gielski ukończono produk­
cję 2500-nego wagonu. typu 
„66-W”, przeznaczonego na 
eksport do Związku Rądziec- 
kiego. W tym dniu minęła 
również 10-ta rocznica pro­
dukcji eksportowej fabryki 
wagonów HCP.

W okresie ubiegłych 10 lat 
produkcja wagonów osobo­
wych na eksport była syste­
matycznie udoskonalana, a 
ich ciężar z 58 ton w począt­
kowej fazie zmniejszył się o- 
becnie do 49 ton. Jeden wa­
gon o ciężarze własnym 49 
ton znajduje się już w Zwią 
zku Radzieckim w próbnej 
eksploatacji, (na)

GŁOS OBSERWATORA--------- ULUb UMŁtMAWKA .------- ------ -------- ------- --- ---------- ----- ---------------- ---------------—

Sześćset milionów uczy się
\kf Chinach — rzec można wszyst- 
’ ’ ko jest na skalę chińską. Ogrom­
ny kraj, potężne masywy gór, wiel­
kie i groźne rzeki, a przede wszyst­
kim — olbrzymie zadania, stojące 
przed tym wielkim narodem.

Kiedy ‘Chińska Armia Czerwona 
odbywała swój legendarny marsz z 
południa na północ, jej żołnierze — 
nie tylko walczyli i pracowali, lecz 
także uczyli się czytać i pisać. Na 
swoich plecakach mieli przyczepiony 
jeden z hieroglifów tak, że każdy ma­
szerujący miał go stale przed oczyma. 
W ręku trzymał tabliczkę, na której 
odpisywał ten znak, dopóki nie przy­
swoił sobie jego formy i znaczenia. 
Następnego dnia znak zamieniano. 
W ten sposób cała armia opanowała 
sztukę czytania i pisania.

Niełatwą jest sprawą upowszech­
nienie oświaty wśród olbrzymiej, o 
różnorodnym poziomie rozwoju kul­
turalnego ludności, zamieszkującej 
terytorium 9600 tys. kilometrów kwa­
dratowych, tym bardziej że Chiny — 
jedna z kolebek kultury ogólnoludz­
kiej — w wyniku długotrwałego pa­
nowania ustroju feudalnego, przeszły 
trudny okres zastoju i wstecznictwa, 
który w konsekwencji postawił ol­
brzymi kraj wśród najbardziej zaco­
fanych i biednych państw’ Azji. Anal­
fabetyzm był jedną z tragicznych 
spuścizn, przejętych przez młode pań­
stwo ludowe.

POMOCNICZY ALFABET
I ikwidację analfabetyzmu wśród 
L rdzennej ludności chińskiej po­

ważnie utrudnia ideograficzne pis- 
m.o tradycyjne. Postanowiono więc

wprowadzić na razie uproszczenia, u- 
łatwiające opanowanie znaków. Już 
w roku 1955 specjalna komisja ogło­
siła tablice 517 uproszczonych zna­
ków. Opracowała też pomocniczy al­
fabet fonetyczny, mający ułatwić 
naukę czytania i pisania oraz zbliżeń 
wymowy poszczególnych dialektów 
do ogólnie przyjętego języka literac­
kiego.

W wyzwolonych Chinach przepro­
wadzono trzy wielkie kampanie, ma­
jące na celu likwidację analfabetyz­
mu. Pierwsza odbyła się w 1952 roku, 
tuż po dokonaniu reformy rolnej. 
Druga — w toku ruchu uspółdziel- 
czania wsi. Trzecia — rozpoczęta po 
zorganizowaniu komun ludowych 
trwa do chwili obecnej. Do pracy tej 
zaangażowano niemal wszystkich u- 
miejących pisać i czytać. W nauce 
tej stosuje się metodę z czasów „dłu­
giego marszu”. Na tablicach, umiesz­
czonych w zakładach pracy, na pla­
cach wiejskich, na polach, pojawia się 
codzień kilka nowych znaków. Dyżu­
rujące przy tablicach ze znakami na 
drogach wiejskich dzieci szkolne, po­
wtarzają brzmienie znaku dla powra­
cających z pracy rodziców i krewnych. 
Ta wytrwała praca musiała przynieść 
rezultaty.

Dziś można już powiedzieć, że w 
ciągu kilku lat całe Chiny osiągną 
poziom swoich przodujących okręgów, 
w których 87 procent ludności opa­
nowało co najmniej podstawową licz­
bę znaków, ustalonych jako normy 
dla miast (2000 znaków) i wsi (1500).

Pracuje się nad alfabetem nawet 
dla niewielkich liczebnie narodowo­
ści. W bieżącym roku własny alfabet, 
pierwsze słowniki i gramatyki, otrzy-

mały mniejszości narodowe, zamie­
szkujące południowe pogranicze Chin.

Na terenach komun ludowych, za­
kładów produkcyjnych, budowach, 
urządzeń nawadniających i w jed­
nostkach wojskowych, otwarto szko­
ły wieczorowe dla pracujących.

POWSZECHNE NAUCZANIE
\A/ roku 1958 w większości okręgów 
’ ’ Chin wprowadzono po raz 
pierwszy w dziejach tego kraju po­

wszechne .obowiązkowe nauczanie w 
zakresie szkoły podstawowej. W ro­
ku bież, szkoły podstawowe objęły 
85n/9 wszystkich dzieci w wieku szkol­
nym, podczas gdy jeszcze przed 7 la­
ty mogły one objąć zaledwie 25 pro­
cent dzieci. Przed rewolucją szkoła
na wsi 
ko dla 
stanie 
szkoły

była rzadkością, dostępna tyl- 
ludzi zamożnych, będących w 
opłacać nauczyciela. Dziś 
podstawowe w całym kraju

liczą 86 milionów uczniów.
Zwiększa się też systematycznie 

sieć szkół średnich, wyższych, zawo­
dowych i techników. W 1949 roku 
liczba uczniów szkół średnich wyno­
siła 1040 tysięcy, obecnie sięga już 
8520 tysięcy. Milion uczniów zdoby­
wa wiedzę w różnych typach szkół 
zawodowych, prowadzonych przez od­
powiednie departamenty gospodar­
cze. Szkolenie specjalistów objęło 
miliony robotników i chłopów, w ko­
munach. Czynnych jest również kil­
kaset uniwersytetów ludowych.

Wyższe uczelnie przygotowują °^ec 
nie kadry specjalistów w 300 roznyc 
specjalnościach.

Opracował: Jerzy Dorian
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BENZYNOWE PROBLEMY!
— „CPN-500 mir’, „CPN-300 mtr”! Chyba zauważy­

łeś, Czytelnik11. tablice na naszych drogach. Szoferzy i 
inni zmotoryzowani turyści, bardzo sobie innowację chwa 
lą. Nareszcie wiadomo, gdzie mogą dostać „pokarm” dla 
swoich mechanicznych koni. W latach ubiegłych rozwój
sieci stacji benzynowych wyraźnie nie nadążał 
jem motoryzacji i turystyki. Na mapach usług 
skich, widniały wielkie białe plamy.

za rozwo 
CPN-ow-

Polska pieśń 
w Niemczech

.Nasi Czytelnicy pamiętają 
zapewne występy w Pozna­
niu chórów polskich z Nie­
miec. Obecnie jeden z tych 
chórów, a mianowicie chór 
z Duisburga „Słowik” obcho­
dzi 60-lecie istnienia. Niemal 
jednocześnie jubileusz 40-let-

Jeszcze w roku 
w naszym bardzo 
zmotoryzowanym i

ubiegłym 
przecież 
„tranzy-

towym” województwie, przy­
były zaledwie 2 stacje. Na 
ten rok zapowiadał się prze­
łom: poznańska CPN otrzy­
mała środki, pozwalając? na 
budowę pkoło 10 nowych sta
cji. Tak samo na 
szły. Okazuje się, 
stacji benzynowej 
problem.

rak przy- 
że budowa 

to także

niego istnienia święci 
śpiewu św. Elżbiety w 
senkirchen-Schalke.

Oba te zasłużone dla

koło 
Gel-

poi-
skości chóry zorganizowały 
uroczyste obchody jubileuszo­
we. W czasie obchodów żywo 
wspominano życzliwie przy­
jęcie, jakiego polscy śpiewa­
cy z Niemiec doznali podczas 
swego pobytu w Polsce, (b)

Wiosną rozpoczęto np. bu- 
dowę stacji n.a Dębcu w Po­
znaniu. Miała być w Jipcu go­
towa. Wykonawca: Spółdziel­
nia Pracy „Grunwald” — ma 
widocznie żółwia w herbie.

Stacja do dziś nie jest goto­
wa, a na. Dębcu innej nie 
ma. Monity CPN w zarządzie 
Spółdzielni i Wojewódzkim 
Związku Spółdzielni Pracy— 
spływają jak po gęsi woda.

Druga stacja miała stanąć 
w Tarnowie Podgórnym. Wia 
domo: szlak berliński, ruch 
wielki, stacja pilnie potrzeb-
na.
wę. 
da
mu
raz

Wiosną rozpoczęto budo- 
Cóż„ kiedy ta sama Ra- 

Narodowa, która rok te- 
o tę stację się „biła”, te- 
robotę wstrzymała. Po-

dobno ze względu ną bezpie­
czeństwo mieszkańców (!?). 
CPN jest bezsilna.

Wtajemniczeni twierdzą, iż 
decyzja władz Tarnowa spo­
wodowana została interwen­
cją dwóch pań z instancji o 
szczebel wyższej, którym 
szkodzi zapach benzyny! (sta­
cję zlokalizowano niedaleko 
domu, w którym zamieszku­
ją). Ciekawe, czy taki sam 
wstręt czują one do samocho 
dów?

Trzecią stację sytuowano 
na poznańskich Winogradach 
przy wylocie z miasta w kie­
runku na Oborniki. Jej za­
instalowanie uniemożliwiły 
przyczyny techniczne, duży 
spadek terenu.

Dzięki rozumnemu, właści­
wemu podejściu rad narodo­
wych, daleko zaawansowana 
jest budowa stacji benzyno­
wych w Odolanowie, Witko­
wie (Skorzęcin) i Kobylinie. 
Prawdopodobnie uda się je 
przed końcem roku oddać do 
użytku. Są pewne trudności 
w lokalizacji stacji w Koź­
minie, lecz CPN ufa, iż przy 
pomocy tamtejszej rady da 
się je rozwiązać.

FELIETON

W 1960 r.
łagodna zima

wcielić się w rolę Edypa

1960: ZSRR 
— ' 1 20 filmów

Na rak 1960 przewidzia­
na jest w studiach radziec­
kich produkcja 120 pełno­
metrażowych filmów fabu­
larnych. Spośród tej licz­
by dokładnie połowę stano­
wić mają obrazy w bar­
wach naturalnych, zaś jed­
ną szóstą — filmy panora­
miczne. W dużej mierze — 
jeśli chodzi o tematykę — 
będą to filmy, opowiadają­
ce o współczesnym życiu w 
ZSRR. Przewiduje się tak­
że sfilmowanie niektórych 
oper i baletów. Jak infor­
muje prasa NRD, filmow­
cy radzieccy wspólnie z 
„DEFĄ” nakręcają film pod 
tytułem ..5 dni i 5 nocy”, 
przypominający walkę o 
uratowanie drezdeńskich 
dzieł sztuki, (pio)

P. Ch.

no nastąpi
Czekamy 

10 nowych 
łym roku!

szybciej.
na przynajmniej 
stacji w przysz-

Gorzej ze Środą. Postano­
wiono przenieść tamtejszą sta 
cję z rynku, na skwer wja­
zdowy z kierunku Poznania. 
Z braku innego wykonawcy, 
roboty zlecono prywatnemu 
przedsiębiorcy (inż. Fibinger) 
z Kalisza. No i przedsiębior­
ca „nawalił”. Może kara kon 
wencjonalna pomoże?

Poznańska CPN ma jeszcze 
środki na kilka nowych sta­
cji. Pierwszeństwo daje tym 
radom narodowym, które za­
pewnią dobrą lokalizację i do 
maksimum ułatwią jeszcze w 
tym roku pracę. Takie prezy 
dia mogą się zgłaszać do CPN 
z propozycjami.

Aby zapewnić sobie pewną 
swobodę ruchów, przedsię­
biorstwo zorganizowało 1 po­
szerza własne ekipy wykona­
wcze, złożone ze starych, o- 
fiarnych nafciarzy-remontow- 
ców. Przy ich pomocy likwi­
dacja białych plam na pew-

— upalne lato
Lato tegoroczne dotrzymało, co 

wiosna zapowiadała. Również roz­
poczynająca się jesień nie wróży 
szybko zbliżającej się zimy. Me­
teorolodzy mówią, że prawie do 
połowy października będzie dość 
ciepło i sucho. Również zima, icn 
zdaniem, ma być łagodna.

Tegoroczne lato było najdłuższe 
i najbardziej słoneczne w ciągu 
bieżącego stulecia.

Długie lato wpłynęło również na 
zjawiska w przyrodzie. Przelotne 
ptactwo opóźniło odlot na po­
łudnie. Jedynie bociany z wielu 
okolic, z braku pożywienia wywo­
łanego posuchą, odleciały wcześ­
niej. Na Pomorzu i w zachodniej 
części Polski dała się odczuć pla­
ga os.

Jeżeli można opierać się na do­
tychczasowych przepowiedniach — 
meteorolodzy wróżą lato 1960 roku 
podobne do tegorocznego. Będzie 
ono cieplejsze niż w latach ubie-
głyeh, ale towarzyszyć ma 
więcej burz, (fh)

mu

Jean Marais mierzy perukę, by 
w nowym filmie Jean Cocteau pt. .Testament Orfeu-

Fot. — caf

dr Jerzy Młodziejowski

bo a Starym Rynku woko- 
ło Ratusza prawdziwe 

— choć to już jesień — la­
to, dojrzałe lato koloru zło­
tej słomy. Byłem tam dziś 
popatrzeć na postępy pracy 
w odbudowie zabytków. 
Wcale się nie gniewam, że 
współczesny architekt w o- 
parciu o ilustracyjne prze­
kazy lub we _____  
własną fantazję

obraz nad tą częścią mia­
sta. Coś mi ogromnie kolo­
rowego zamajaczyło nagle 
na brązowym drzewie pa­
łacowych drzwi... podcho­
dzę bliżej i wyraźnie już 
dostrzegam wielki afisz, 
zapowiadający wystawę 
dziecinnych rysunków.

Już kiedyś W poznańskim

zbrojny a

Lipsk — miasto w okresie Międzynarodowych Targów peł- j 
ne samochodów i obcojęzycznego tłumu. £

Fot. — autor

Takiej frekwencji 
jeszcze nie notowali

Za kilka dni, bo już w so­
botę, 3 października, turyści z 
HCP oraz liczna rzesza wę­
drowców z różnych stron kra­
ju wyruszy na trasy kolejne­
go, tradycyjnego Rajdu Przy­
jaźni. Tym razem na 9 szla­
kach rajdowych znajdzie się 
1200 uczestników. Przewagę 
stanowią oczywiście zgłoszenia 
ze strony turystów pieszych, 
ale nie zabraknie na rajdzie 
motorowców (zgłoszono 100 
maszyn), 60 rowerzystów i ka­
jakowców (20 obsad).

Zakończenie imprezy w nie­
dzielę, po południu w Trzcielu, 
dokąd zbiegają się wszystkie 
trasy, (c)

budowuje znisz 
czonc wojną sta

rożytności. , 
Więc jak? Zo­
stawić zaorane 
pole lub stwo­
rzyć jednolite

Notatki(90)
długopisem

„maszyny do mieszkania" 
Nie my jesteśmy winni, ze 
nam raz po raz w ciągu bie 
gu historii wróg niszczył do 
bytek. Porządkujemy sobie 
sami, pobojowisko. Dzień 
w którym, zobaczy Stary 
Rynek całkowicie już od­
budowany, kolorowy i. w 
swej „starości" zupełnie 
nowy — będzie należał do 
największych świąt, w mym 
życiu. Chodzę więc koło 
Ratusza i patrzę po gospo-
darsku wokoło
wach, 
jasny,

niegdyś
le, że Od- 
słonecznie

tak bardzo teraz
ściemniał i pozaciekał pla­
mami wilgoci. Dobrze, iż 
Pałac Działyńskich jest ta­
ki śliczny... rzeźby nad kra­
wędzią dachu świetnie się 
trzymają i ożywiają kraj-

Dwa fygodnie za Odrq i tacy, którzy twierdzili, że skoro
pończochy są tanie

Spotkania pożyteczne
nosić zawsze, bo zniszczenie

można je

stanowi wielkiego wydatku...

SŁÓWKO O PRZEPISACH

nie

Każdy wie, że miejscem na nieczy­
stości są kosze, których nie brak. 
Ale — właśnie idziemy na Bastei, 
miejsce wielu „pielgrzymek” nie-

Orzepisy istnieją po to, by 
* przestrzegać. Przynajmniej

ich
wiedzanie kilku miast Sak­
sonii i długie wędrówki po 
Saskiej Szwajcarii dostar­
czyły nam nie tylko wrażeń 
natury krajoznawczo- tury­

stycznej. Za bardziej pożyteczną 
należy chyba uznać możliwość bez­
pośrednich kontaktów z ludnością, 
podpatrywanie zwyczajów na co- 
dzień.

mieckich turystów spacerowi-
czów... Po obu stronach szlaku, pną 
cego się to wśród lasu, to wśród
strzelistych skał pełno pudełe-

Młodzieżowym 
Domu Kultury 

zachwycałem 
się dziełami 

prawdziwej 
sztuki, jakie 
tamtejsza mło­
dzież wystawi­
ła w gablot-
kach, więc te­

raz skwapliwie wszedłem 
do przestronnego hallu. Coś 
wspaniałego! Rozwieszono 
co najmniej pół setki jedno 
litego formatu akwarel, 
temper i gwaszów, malowa, 
nych przez dzieci w prze­
ciętnym wieku 10—13 lat. 
Różne podstawowe szkoły 
z Poznania, Środy, Między­
chodu, Sierakowa i innych 
miast. Tematem są obycza­
je ludowe i podania. 
Jestem pełen zachwy­
tu nad kolorowością, zwie-
złym 
ścią

ujęciem, dosadno-
treści. Jakież

strzone „podpatrzenie
wyo- 

” za-

DWIE STRONY MEDALU 
przysłowiowa niemiecka czystość 

rzuca się w oczy na każdym 
miejscu, nie wyłączając publicz­
nych.

W lokalach gastronomicznych nie 
spotkasz kelnera w „stroju niedba- 
łem”. nie znajdziesz stolika z brud­
ną serwetą, poplamioną w czasie 
solidnej „popijawy”. Zadowolenie 
budzi wygląd restauracji w mia­
steczkach „ i wsiach. Tzw. „HO- 
Gaststatte” konkurują między sobą 
w utrzymaniu czystości i porządku. 
** wielu placówkach handlowych 
podłogi froterowane bywają skru­
pulatnie każdego dnia, o czym in- 
formują klienta (aby, broń Boże, 

ie połamał nóg!) specjalne tablicz- 
1 >,Uwaga, świeżo pastowane”.

ulicc * zieleńce wolne od 
P Pierkow, brudu i odpadków.

czek od filmów, opakowań po cu­
kierkach, papierkach. Cudny kraj­
obraz na tym nie traci, ale — opi-
nia o wrodzonym 
czuciu czystości.

MODA CZY —
ŁNd spoglądania 

nikt jeszcze

u Niemców po-

MORALNOŚĆ?
na ładne kobiety 
nie zachorował.

Jesteśmy w obcym kraju, toteż 
skrupulatnie odnotowujemy napot­
kane szykowne dziewczęta. W du­
żych miastach o „kociaki” nie 
trudno. Na prowincji, podobnie jak
u nas dominuje strój i moda 
lat.

Spór wywoływał jednak

sprzed

wśród
nas pewien powszechny objaw: 
młoda panienka — nóżki bez poń­
czoch; mężatka — ani mowy o 
obnażonej nodze! Jedni twierdzili, 
że jest to wyraz troski o moralność 
(nie przystoi poważnej damie po­
kazywanie „bosych” nóg), inni — 
że to wyraz mody. Lato — nie lato, 
pończocha obowiązuje! Żnależli się

NRD. Jeśli w lokalach obowiązuje 
zakaz sprzedaży napojów alkoho­
lowych od godz. 24 do 6 rana, ża­
den kelner nie poda wódki, gdyby 
nawet gość zechciał oferować za 
nią złote góry. Szczególnie przepis 
ten dotyczy restauracji dworco­
wych. Chcesz pić — idź do nocnego 
lokalu, gdzie czasowa „prohibicja” 
nie obowiązuje, przynajmniej do 
póki jest dancing. Oto jedna z ta-
jemnic 
(trudno 
śpiących 
niach).

Skoro

niespotykania pijanych 
także znaleźć podróżnych 
w dworcowych poczekal-

mowa o przepisach
jeszcze uwaga: każda restauracja i 
kawiarnia czynna jest przez 6 dni 
w tygodniu. W jeden dzień, z góry 
wyznaczony i uwidoczniony na od­
powiedniej wywieszce, obowiązuje
tzw. „Ruhetag dzień wolny.
Tyip sposobem zapewnia się per­
sonelowi ustawowy okres pracy i 

. wypoczynku. Może i to sprawia, że 
obsługa nie okazuje nigdy zmęcze­
nia, jest zawsze usłużna, uprzejma.

NAJMILSZE SPOSTRZEŻENIA..

Qłowa: grzeczność, uprzejmość, 
serdeczność — cisną się na 

usta w momencie, kiedy pragniemy 
określić stosunek obywateli NRD

do Polaków. Byłoby niesprawie­
dliwe nie potwierdzać zmian, jakie 
zaszły i zachodzą w łonie nowego 
społeczeństwa za Odrą. Często sły­
szane określenia „przyjaciele z 
Polski” — nie miały nic wspólnego 
z powszechnym powiedzonkiem o 
skibce chleba, grubo smarowanej 
masłem i miodem. To chyba naj­
milsze z osobistych spostrzeżeń 

każdego z nas, że w prywatnym, in­
dywidualnym zetknięciu, w licznych 
rozmowach, na spotkaniach czu­
liśmy się jak ludzie, których oto­
czono serdecznością. *

Ludzie w NRD dość już doznali 
upokoazeń w okresie hitlerowskie­
go panowania i bezmyślnej wojny, 
która nie przyniosła z soBą nic do­
brego. Niczego tak gorąco nie 
pragną, jak spokoju i dobrobytu dla 
przyszłych pokoleń, współpracy ze 
wszystkimi sąsiadami i krajami. Ta 
zmiana uwidacznia się na każdym 
kroku, podkreślana jest przy każ­
dej nadarzającej się okazji.

Przytaczanie w tym miejscu ja­
kichkolwiek wypowiedzi byłoby non­
sensem. Brzmiałyby one mimo 
wszystko jak slogan, wypowiadany 
na rozkaz lub życzenie rozmówcy. 
Nie o to chodzi. Jeśli o tych spra­
wach piszę, to dla odnotowania zja­
wisk odruchowych, nie dyktowanych 
ani dyplomacją, ani koniecznością 
schlebiania gościom z zagranicy.

Tak po prostu już jest: za Odrą 
mamy coraz więcej przyjaciół.

Eugeniusz Cofta

ł

* *
*
* i
*
*

gadnienia u tych malców! 
Żadnego gadulstwa, żadnej 
cyzelatury zbędnych szcze­
gółów! Autorowi pomysłu 
tej wystawy brawa ale i 
samym maleńkim artystom, 
najserdeczniejsze podzięko­
wanie. Szkoda, aby się cała 
wystawa rozpełzła po zam­
knięciu. Warta jest osobnej 
monografii z burzonymi ilu­
stracjami.

TJrzed dwoma, laty zaczą- 
* łem pisywać te „No- 

tatk'”. Nazbierało się ich aż 
90. W ciągu dwóch lat mia­
łem wiele listów od Czytel­
ników. Były życzliwe, tra­
fiały się rzadko przykre. 
Jedne i drugie tkwią w tęcz 
ce na pamiątkę Przewod­
nią myślą cyklu było mi 
przypomnienie pewnych lu­
dzi, zdarzeń i faktów, swo-^ 
bodnę wrażenia z podróży 
po Polsce i zza jej granic, 
zwrócenie uwagi na pewne 
„nieporządki” w mieście, 
na rozwydrzenie młodzieży. 
Jedne podobały się mniej 
inne więcej ale wszystkie 
były - zaręczam. - pisane 
szczerze i bezpośrednio. Nie 
zadowolonym znikam z o- 
czu z życzliwymi żegnam się 
serdecznie. Czas kończyć, 
choć wiele jeszcze „zosta­
ło” niezałatwionych tema­
cików. Idzie do druku „No 
tatka” 90-ta i zarazem 
ostatnia. Kładę pod tym 
ogromnym, ilościowo cy­
klem zamaszystą kropkę; 
Zaczęło się od początku ro­
ku szkolnego a kończy na 
dziecinnych szkolnych ry­
sunkach. Początek i ko-* 
nieć w żuczliwym „cieniu1* 
Starego Runku oraz Ratu-i 
szowej wieży...
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WIOSNA
U JESIENI

M a biurku pierwsze zwia 
!• stuny...

Zaraz — na kalendarzu 
wyraźnie — 1 październik. 
A tu:

— „Mam ogródek przy 
ul, Wspólnej — pisze pan 
Antoni Krzysztofiak. W 
ostatnim czasie zakwitają 
po raz drugi truskawki: ja­
ko dowód załączam kwiate- 
czki.”

1 inny list —
— „ Zaprzeczeniem wie­

ści, kolportowanej często 
w naszym kochanym Po­
znaniu, że grozi nam 
wczesna zima, niech będzie 
fakt, że na posesji p. Cie­
sielczyka — Rataje 142,

kwitną powtórnie jabłonie” 
— donosi nam Pani Zofia 
Drygas.

Ależ to piękna jesień, 
przecież każdego radość 
rozpiera i apetyt bierze na 
widok wspaniałych, soczy­
stych truskawek, które 
przyniosła nam pani Wero­
nika Leitgeber ze swego 
ogródka przy ul. Krzywo­
ustego.

A dziś jadąc do pracy, 
przy ul. Świerczewskiego 
zobaczyłam kasztany, które 
po raz drugi zakwitły. 
Piękne młode, jasnoseledy- 
nowe listeczki i białoróżo- 
we kwiatki, rzucają się w 
oczy na tle starych, zżół- 
kłych liści i dużych owo­
ców kasztanowych.

Kto będzie miał racie? 
— zobaczymy. Te wszystkie 
symptomy — jak twierdzą 
starzy ludzie i dobrzy o- 
grodnicy oznaczają łagod­
ną czy też wczesną zimę. 
Na. razie , mimo chłodnych 
wieczorów i ranków — dni 
są rnękne.

Prawdziwa polska iesień.
INO

W nowym roku akademickim

Innowacje na wyższych uczelniach
Uczmy dzieci kulturygospodarczej

Rozmowa z zastępcą komendanta 
Chorągwi Wielkopolskiej ZMP

Nowy rok akademicki oczekiwany jest zwykle przez stu 
dentów oraz przez część społeczeństwa interesującą się 
sprawami nauki z dużym zaciekawieniem. Co też nowe­
go zaprowadzą na Uniwersytecie czy na Politechnice, jakie 
nowe kierunki studiów zostaną utworzone, jakie nowe za 
kłady, katedry itp?

Pisząc o tych właśnie nowo 
ściach warto na wstępie wyja
śnić, że mamy Poznaniu
na ogół uczelnie o tradycyj­
nym, ustalonym profilu na­
uczania. Nie należy się prze­
to spodziewać licznych zmian. 
Ale z tego też powodu każda 
innowacja jest na uczelniach 
tym większym wydarzeniem.

Uniwersytet im. Adama Mi 
ckiewicza. Największa, naj­
starsza i najmniej skłonna do 
zmian uczelnia Poznania, za­
powiada utworzenie lub zmo­
dernizowanie aż 8 nowych za 
kładów naukowych. Wnioski 
w tej sprawie leżą w Mini­
sterstwie i czekają na zała­
twienie, jako że uczelni nie 
wolno samej tworzyć nowych 
placówek naukowych. Praw­
dopodobnie też zostanie utwo 
rzone studium muzykologicz­
ne. Zostanie także powołane 
jednolite studium wojskowe 
dla poznańskich uczelni arty­
stycznych (PWSSP i PWSM) 
razem z Uniwersytetem.

Politechnika Poznańska.
Jak zwykle — w fermencie 
ciągłego, szybkiego rozwoju. 
Katedra Motoryzacji Rolnic­
twa przy Wydziale Mechaniza 
cji Rolnictwa ma utworzyć 
zakład silników spalinowych 
i ciągników. Razem z istnieją 
cym przy tej katedrze zakła­
dem motoryzacji rolnictwa 
nowy zakład będzie reprezen 
tować całokształt pracy kate 
dry. Katedra Sieci Elektrycz­
nych na Wydziale Elektrycz- 
rym, posiadająca obecnie 3 
zakłady, twbrzy teraz czwar­
ty: elektrowni. Katedra Elek­
troniki i Automatyki mą obe 
cnie 1 zakład, a utworzy 3: 
elektroniki przemysłowej, łą­
czności i automatyki. Przy 
Katedrze Ekonomiki Rolnej 
powstanie zakład historii tech 
niki rolniczej (w związku z 
powstającym muzeum histo-

rii rozwoju techniki w rol­
nictwie). Katedra Maszyn Roi 
niczych projektuje utworze­
nie — jako drugiego swego 
zakładu — zakładu maszyn 
i urządzeń przemysłu rolno- 
spożywczego.

Podane wyżej projekty zo­
staną' zrealizowane na pew­
no. Poza tym Politechnika 
pragnie utworzyć Katedrę 
Podstaw Techniki Atomowej 
przy Wydziale Elektrycznym. 
Wniosek w Ministerstwie. Na 
razie zaś wprowadza się obo­
wiązkowe wykłady z fizyk: 
i chemii jądrowej, a w szcze 
gólności z zakresu zastosowa­
nia izotopów w przemyśle, na 
wszystkich wydziałach.

Wyższa Szkoła Ekonomicz­
na. Nie przewiduje się tu. 
żadnych zmian zasadniczych. 
Nowością jest scalenie stu­
dium zaoc^pego z jednolitym 
studium eksternistycznym w 
jedno studium o tych samych 
metodach nauczania. Będzie 
się ono coraz bardziej upo­
dabniać do normalnych stu­
diów stacjonarnych przez 
zwiększenie zajęć wykłado­
wych i seminaryjnych. Egza­
miny mają' tam być w tej sa 
mej ilości co na normalnych 
studiach, wykładać mają ci 
sami profesorowie itp. Duży 
nacisk położy się na dostar­
czenie odpowiednich pomo­
cy naukowych. Poza tym 
WSE projektuje utworzenie 
Katedry Handlu Zagraniczne­
go, jako nowego kierunku 
studiów. Utworzony rok te­
mu Instytut Gospodarki Re­
gionalnej zapowiada rozpo­
częcie szeroko zakrojonych 
prac.

ne jak np. pedagogika, histo­
ria wychowania mają być 
wykładane na Uniwersytecie 
podobnie jak i przedmioty 
wchodzące w zakres studium 
wojskowego o czym już pi­
saliśmy wyżej. W związku z 
tą sprawą, władze uczelni
mają uzasadnione obawy — 

studenci PWSM będączy 
tam___ należycie traktowani, 
gdyż ze względu na spe-
cyfikę nauki (np. dbałość o
ręce) powinni mieć pewne
ulgi w ćwiczeniach.

Na Akademii Medycznej
ważną nowością będzie utwo­
rzenie Katedry Chorób Za­
kaźnych, jako podstawowej 
dyscypliny naukowej, której 
uczelnia, jako jedyna akade­
mia medyczna w Polsce, do­
tąd nie posiadała. Pozą tym 
interesujące dla całego re­
gionu wielkopolskiego będzie 
utworzenie Ośrodka Mykolo- 
gtcznego (g r zy bozn a wc zego), 
który będzie prowadził dzia-
łalność usługową.
Ośrodka stanie prof.

Na czele
Alkie-

wicz. Starania o utworzenie 
na Akademii Medycznej obu 
wymienionych placówek są 
w toku i wszystko wskazuje 
na to, że zakończą się one po 
myślnie.

I

Dzis o szkołach Tysiąclecia rozmawia z nami z-ca ko­
mendanta Chorągwi Wielkopolskiej ZHP — Jan Szajek.

— Piękna akcja budowy 
szkół na Tysiąclecie Polski 
jest na pewno szczególnie 
bliska harcerzom, jako tym. 
którzy z owych szkół sami 
jeszcze może będą korzy­
stać. W jaki sposób stara­
cie się przyczyniać do j^j 
powodzenia?
— W tegorocznym progra­

mie działania umieściliśmy na 
honorowym miejscu naszą 
własną akcję o wymownej na­
zwie: „Dziecko”. Chcemy mia­
nowicie spopularyzować we 
wszystkich szkołach, wśród 
wszystkich uczniów oraz we 
wszystkich drużynach harcer­
skich samodzielne wykonywa­
nie pomocy naukowych i za-

Dla tego małego samochodzi­
ku wymyślono już polską na­
zwę — ,,mrówka”. Rzeczywi­
ście, pojazd jest podobny do 
mrówki i bardzo „pracowity”. 
Oto kilka szczegółów techni­
cznych: służy do zbierania 
śmieci z ulic, ma mechanicz-
ną

Na 
ale

wywrotkę, spala tylko 
ropę.

razie jest w Poznaniu sam, 
Wydział Gospodarki Ko-

munalnej ma zamiar urządzić 
do końca bieżącego roku 
większe „mrowisko"’, sprowa­
dzając z NRD jeszcze 9 samo­

chodzików. (mi)

Wyższa Szkoła Rolnicza, 
tu zmian niewiele. Dwa za

Z sali odezwy to wej

Słowacki a Rosja

kłady: technologii owoców i 
warzyw oraz fitopatologii le­
śnej przekształcone zostały w 
katedry. Jednoroczne studium 
pedagogiczne przeznaczone 
dla nauczycieli techników, in
struktorów pracowników
wydziałów rolnictwa i leśni­
ctwa będzie teraz dwuroczne:

M. S.

Fot. (3) — K. Przychodzki

Coś dla smakoszów

Poznańskie Towarzystwo 
Przyjaciół Nauk zorganizowało 
onegdaj w sali Działyńskich, 
dla uczczenia ' 150-lecia uro­
dzin Juliusza Słowackiego, od­
czyt prof. dr. Wacława Led­
nickiego, wybitnego slawisty, 
wykładowcy na Uniwersytecie 
Kalifornijskim w USA, bawią 
cego obecnie w Polsce.

Prof. Lednicki, uczony miary 
światowej, wszedł do literatury 
polskiej jako romanista, ogłaszając 
m. in. świetne studium o Alfre­
dzie de Vigny (1923 r.), a następ­
nie poświęcił się studiom nad lite­
raturą rosyjską i wydał cenne 
prace m. in. o A. Puszkinie i Lwie 
Tołstoju. Przez pewien czas prof. 
Lednicki wykładał na Uniwersy­
tecie Poznańskim, a następnie był 
profesorem Uniwersytetu Jagiel­
lońskiego.

Przedmiotem wtorkowego 
odczytu była tematyka rosyj­
ska w twórczości Słowackiego. 
Prelegent zwrócił uwagę, że 
Słowacki — pomimo, że w Ro­
sji nie był, oceniał ją jaśniej 
i często trafniej, niż Mickie­
wicz. Przykład tego mamy w 
,,Kordianie” w charakterystyce

INFORMUJEMY
Zarząd Dzielnicowy TPPR — Je­

życe urządza Konferencję Sprawo­
zdawczo-Wyborczą 1 października 
o godz. 12, ul. Mickiewicza 33.

Biblioteka Instytutu Zachodnie­
go została przeniesiona do Pałacu 
Działyńskich. Od 1 października o- 
twarta będzie w godzinach 9—19, 
a w soboty od 9—’3.

Wojewódzki Dom Kultury zapra­
sza na spotkanie z prof. Z. Je- 
libkową z Pragi, która mówić bę­
dzie o ludowych tańcach czeskich. 
Spotkanie odbędzie się w dniu 1 
października br. o godz. 16.30 w 
sali TPPR, ul. Ratajczaka 37. 
Wstęp wolny.

W dniach od 8—11 października 
br. odbędzie sią w Sopocie VII 
Ogólnopolski Zjazd Reumatologów. 
Zgłoszenia przyjmuje i informacji 
udziela Komitet Organizacyjny, 
Zakład Balneologiczny. Sopot, pl. 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 1/3.

postaci Mikołaja I i wielkiego 
księcia Konstantego. Prelegent 
mówił następnie o „Anhellim”, 
uważając ten utwór za najczy­
stszy wykwint, poezji prozą. 
Zanalizował także „Fantaze- 
go” i wspomniał o akcentach 
rosyjskich w „Beniowskim”. 
Najwięcej jednak czasu poświę 
cił „Kordianowi”, w którym 
najdobitniej wystąpiła ocena 
Słowackiego Rosji.

Odczyt zagaił przewodniczą­
cy Komisji Filologicznej PTPN 
prof. dr Rudnicki, a następnie 
prof. dr Roman Pollak, mówił 
o wkładzie prof. Lednickiego 
do studiów nad literaturą pol-

W Wyższej Szkole Sztuk 
Plastycznych najważniejszym 
wydarzeniem będzie oddanie
do użytku 
czelni, na 
kowskiego 
związku z

nowego gmachu u 
rogu ulic Marcin-

i 23 Lutego. W 
tym specjalnie uro

ską i rosyjską. H. B.

czysta inauguracja odbędzie 
się na tej uczelni nieco póź­
niej niż na innych. Nowy 
gmach pozwoli uczelni pra­
cować w znacznie lepszych 
warunkach, utworzyć nowe 
pracownie, gabinety itp.

Państwowa Wyższa Szkoła 
Muzyczna także nie przewi­
duje żadnych nowości. Nie­
które przedmioty teoretycz-

W ojewódzki Komitet Obchodu Dni Lot- 
’ ’ nictwa oraz Aeroklub Poznański, 

pragnąc uatrakcyjnić tegoroczny tradycyj­
ny obchód tej imprezy — zorganizowały 
ciekawą wystawę fotograficzną, poświę­
coną zagadnieniu lotnictwa. Autorem eks­
ponowanych na* wystawie prac jest znany
— między innymi z wielu 
publikacji w poznańskiej 
prasie — Marian Kuchar­
ski. Na „pięć minut” przed 
otwarciem wystawy, prosi­
my p. Kucharskiego o kil­
ka słów rozmowy.

— Czy to jest pierwsza. 
pańska wystawa indywidu­
alna?

Mamy polską kawą w proszku
A więc nareszcie, po 5 tygodniach montażu duńskich 

urządzeń i po licznych próbach, rozpoczęto wczoraj w Po 
znańskich Zakładach Środków Odżywczych produkcję ka­
wy w proszku o nazwie „Marago”. Jak stwierdzili smako­
sze — kawa ta jest lepsza od podobnej zagranicznej, wystę 
pującej w handlu pod nazwą „Nesca”.

bawek dla przedszkoli. W ten. 
sposób można nieraz wykonać 
piękne rzeczy. Władze oświa­
towe zaś. nie musząc tych rze­
czy kupować — mogą pienią­
dze, przeznaezone na ten cel, 
przekazać Funduszowi Budo­
wy Szkół Tysiąclecia.

— Czy zwracacie również 
uwagę na wychowawczy 
aspekt tej akcji?
— Oczywiście! Mamy jesz­

cze inną akcję, nazwaną „Jor­
dan”, w której szczególnie ten 
moment wychowawczy się 
przejawia. Pragniemy w niej 
skłonić drużyny harcerskie do 
tego, aby przy pomocy zakła­
dów pr.icy i związków zawo­
dowych uporządkowały lub za­
łożyły nowe przyszkolne place 
zabaw, boiska, ogródki. To ma 
specjalne znaczenie na wsiach 
gdzie dzieci bawią się „byle 
gdzie” tzn. często na drodze... 
Poza tym taka własna praca 
nauczy dzieci szanowania tych 
miejsc, pilnowania porządku, 
utrzymywania czystości. Temu 
zagadnieniu chcemy w ogóle 
wiele uwagi poświęcić, ucząc 
dzieci tzw. kultury gospodar­
czej.

— Czy poza tym. coś jesz­
cze dla akcji Tysiąclecia ro­
bicie?
— Instruktorzy, opodatko­

wali się, wzywając wszystkich 
innych do współzawodnictwa. 
No a poza tym urządzamy im­
prezy, zbieramy makulaturę i 
złom, organizujemy zbiórki 
uliczne itd.

rozm.: w. ch.

Zwróciliśmy się do dyrekto 
ra Zakładów, Stanisława Bi- 
lewicza z prośbą o podanie 
bliższych szczegółów na te­
mat nowego artykułu.

— Podczas prób, we wrze­
śniu — oświadczył dyrektor 
— zakłady wyprodukowały 
już 1,5 tony kawy w proszku. 
Teraz, kiedy ruszyła normal-

na produkcja — w przyszłym 
roku możemy dostarczyć jej 
około 40 ton. 50 gramowa pu 
szka naszej kawy będzie ko-

RONtKA
sztowała 
zł mniej 
dobnym

— Czy

60 zł, a więc o 35 
niż ,,Nesca” w po- 

opakowaniu.
przewiduje się mniej

przeżycia człowieka, które towarzyszą mu 
w czasie lotu i podczas przygotowań do 
niego. Wszystkie moje zdjęcia mają jakieś 
wspólne, psychologiczne tło. Przynajmniej 
pragnąłem, aby je miały...

— A skąd te lotnicze upodobania u 
Pana?

sze opakowania?
— Poznańskie Zakłady bę­

dą dostarczały do sprzedaży 
w cenie 10 zł, kawę w pro­
szku opakowaną w aluminio-
wą folię. Z jednej takiej 
rebki można uzyskać 3—4 
liżanki kawy. Wierzymy, 
artykuł ten znajdzie wielu 
bywców.

to- 
fi- 
że 
na

Podniebne
fototematy 
w MPiK

— To już taki mój konik, 
wypływający zresztą z obo­
wiązków reporterskich. La­
tałem już na wszystkich ty­
pach latających środków lo 
komocji — od balonu do od 
rzutowca — oczywiście, ja­
ko pasażer i sporo różnych 
zdjęć zrobiłem.

— He z nich wybrał 
Pan na wystawę?

Rozmowa zeszła na temat 
duńskich urządzeń.

— Trzeba przyznać, że są 
dobre — przyznał dyr. Bile-
wicz. Zamieniana w nich
na proszek kawa nie zatraca 
aromatu, którego nie ma „Ne 
sca”. Poza tym urządzenia te
mają jeszcze inną zaletę: 
gą by<S również używane 
suszenia witaminy „C”, 
czerwonego barszczu. (1)

mo 
do 

lub

MIĘSNE KOMBINACJE
Od sierpnia do 26 ubm. wiel­

kopolskie jednostki Milicji 
wszczęły w 44 sprawach do­
chodzenia przeciwko podejrzą 
r.ym o machinacje w zakre­
sie skupu i uboju żywca oraz 
o kradzieże mięsa. Wśród 
sprawców tych przestępstw 
znajduje się 14 pracowników 
zakładów mięsnych oraz 10 
pracowników skupu i handlu 
uspołecznionego. Ustalono, że 
we wspomnianym okresie 
spekulanci zdołali wykupić 
od rolników — celem dalszej 
sprzedaży po paskarskich ce­
nach — m. in. 17 świń, 15 cie 
ląt i 26 owiec. Niejednokrot­
nie transport mięsa odbywał 
się w warunkach urągają-
cych elementarnym zasadom 
higieny. Kilka osób zostało 
aresztowanych, a MO zakwe­
stionowała i przekazała do
ui vy auj uti, o. —----

stionowała i przekazała
— Druga. Pierwszą miałem w PTF-ie 

w listopadzie ub. roku. Ale ta jest pierw­
szą moją wystawą tematyczną i chyba 
pierwszą tego typu — to znaczy o tej te­
matyce — w kraju. Były oczywiście wy­
stawy zdjęć lotniczych, ale raczej doku­
mentalnych. Ja chciałem pokazać lotni­
czą fotografię artystyczną. To nie było 
— wie pani — najłatwiejsze, bo przy tym 
bardzo łatwo wpaść w ograną już sztampę 
konwencjonalnych ujęć...

— Jak się Pan przed tym bronił?
— Chciałem pokazać przede wszystkim

— Dwadzieścia dwa. Wiele z nich robi­
łem specjalną metodą techniczną, tzw. 
inwercji. To jest zresztą moja ulubiona
metoda. Ona upodabnia 
ne do grafiki.

prace fotograficz-
10 dni wcześniej

sklepów uspołecznionych 
nad 800 kg mięsa.

A oto dwa przykłady.

po-

w

— Od 
dać?
— Od 1 

w Klubie

kiedy można

października

Pana prace oglą-

o godzinie 16 jest
MPiK otwarcie wystawy, która

czynna będzie do 12, do dnia zamknięcia 
Dni Lotnictwa.

rozm.: w. ch.

Opera Poznańska, pragnąc ułat­
wić swoim słuchaczom sposób na­
bywania biletów, zmieniła go o- 
statnio, rozszerzając okres sprze­
daży poprzedzający przedstawie­
nie. W kasach Opery nabywać 
można bilety na 4 dni, w „Orbi­
sie” zaś — na 10 dni przed przed­
stawieniem.

Zamówienia zbiorowe zgłaszać 
można do organizacji widowni O- 
pery (tel. 508-25) oraz w „Orbisie”.

Poznaniu zatrzymano 25 ubm. 
7 pracowników Przedsiębior­
stwa Transp. Handlu Wew­
nętrznego. Skradli oni 100 
kg mięsa. KP MO w Środzie 
wszczęła natomiast dochodze­
nia przeciwko Leonowi Ko­
sowiczowi, który dokonał nie 
legalnego skupu 16 owiec (ak)
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Pracownicy poszukiwani
Redakcja przyjmie pracownika z wykształce­
niem ekonomicznym ewtl. prawniczym. Oferty
z życiorysem do Biura 
skiego 3.

iłoszeń, Świerczew- 
32416g

Co 5-ly
Kierownika działu admin.-gosp. ze średnim wy 
kształceniem i kilkuletnią praktyką; Zaopa­
trzeniowca — branży samochodowej — z śred- 
nim wykształceniem i praktyką; Monterów sa­
mochodowych — ze znajomością silników wy­
sokoprężnych i praktyką: Ładowaczy — do ob 
sługi wozów bezpylnych; Palaczy c. o. przyjmie 
zaraz Miejskie Przedsiębiorstwo Oczyszcza­
nia w Poznaniu, ul. Stalingradzka 69 ,tel. 20-75. 
Wynagrodzenie wg nowego układu zbiorowego 
dla przedsiębiorstw gospodarki komunalnej.

K7510

kupon wygrywa
w systemie

Murarzy, tynkarzy, malarzy, parkicciarzy oraz 
robotników niewykwalifikowanych przyjmie 
zaraz do prac na terenie m. Poznania Społecz­
ne Przedsiębiorstwo Budowlane Oddział w Po­
znaniu, ul. Artyleryjska 2. Ponadto potrzebni 
są murarze i robotnicy niewykwalifikowani na
budowach w Lesznie Rawiczu. Zgłoszenia
przyjmują kierownictwa robót w Lesznie, ul.
Dąbrowskiego oraz w Rawiczu, ul. Polna. K7430
Inżyniera mechanika na stanowisko głównego 
mechanika oraz inż. elektryka do wykonaw­
stwa i magazyniera do pracy przyjmie natych­
miast Poznańskie Przedsiębiorstwo Remontowo- 
Budowlane w Poznaniu, ul. Krauthofera 10. 
Płaca zgodnie z układem zbiorowym oraz przy­
należne świadczenia. Zgłoszenia w Dziale Kadr.

K7465
Trzech palaczy do centralnego ogrzewania oraz 
praktykantkę z ukończonym średnim wykształ­
ceniem do Działu Księgowości przyjmą za­
raz Zakłady Wytwórcze Ogniw i Baterii „Cen­
tra”, Poznań, ul. Grochowe Łąki 4. Zgłoszenia
przyjmuje Dział Kadr. K7539
Magazyniera z 2-letnią praktyką, średnie wy­
kształcenie (pożądany drogista lub technik che­
mik) oraz 1 robotnika do transportu przyjmie- 
my do pracy od 1. 10, 59. Zgłoszenia: Wojew.
Hurt. Wyrób. Przem. Chemicznego, 
Stary Rynek 87/88, pokój nr 40.

Poznań, 
K7516

Sprzątaczki na niepełnym etacie przyjmie na­
tychmiast R. S. P. Fryzjersko-Kosmetyczna,
Poznań, ul. Garbary 64. K7520
Pracownika fizycznego — do transportu przyj- 
mie natychmiast R. S. P. Fryzjersko-Kosme-
tyczna, Poznań, ul. Garbary 64. K7519
Murarzy, blacharzy, malarzy, robotników przyj 
mie zaraz na dogodnych warunkach Miej­
skie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budowlane 
nr 2 w Poznaniu, ul. Droga Dębińska 3b. K7521
4 murarzy na budowę w Kaliszu do robót ko- 
loktorowych (wykładziny klinkierowe) oraz 3 
murarzy na budowę w Kudowie Zdroju na 
tynki wypalane (basen kąpielowy) przyjmie 
zaraz Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót 
Inżynieryjnych w Poznaniu. Wynagrodzenie 
oraz pozostałe świadczenia wg. Uk-ładu Zbio-<’ 
rowego Pracy w Budownictwie z dnia 15. 3. 
1958 r. Zgłoszenia przyjmują: Dział Zatrudnie­
nia i Płac Poznań, Stary Rynek 80/28 wzgl. 
Kierownictwo Budowy w Kaliszu, ul. Skalmie- 
rzycka. — Plac Budowy i Odcinek Budowlano- 
Montażowy nr 5 Wrocław, plac Wolności 14.

K7526

Wykwalifikowanej gospo­
si do kulturalnej rodzi­
ny do Warszawy na stałe 
—- poszukuję. Oferty pi­
semne: ..84046” PAR, War 
szawa, Poznańska 38.

- K7444

Pomoc domową, chętnie 
rencistkę poszukuję do 
lekkich prac domowych. 
Warunki bardzo dobre do 
omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Swierczewskie- 
m 3 dla 325382.

Ucznia przyjmę do war­

Piekarz potrzebny w Po­
znaniu. Oferty Biuro O- 
głoszeń Świerczewskiego 
3 dla 326 51g.

sztatu mechanicznego.
Zgłoszenia: Ogrodowa 11,
Goła tka. 32213"

Hodowca drobiu poprowa 
dzi fermę. Zgłoszenia: 
Gołembowski, Poznań, Żu

Pomoc domowa z całko­
witym utrzymaniem, spa 
niem, za dobrym wyna­
grodzeniem potrzebna. Po 
znań, Garbary 65 m. 2

32652g

rawia 13 m. 3. 32454g

Pracowników na deputat, 
względnie dwóch samot­
nych mężczyzn zatrudnię 
w gospodarstwie. H. Ciem 
noczołowski, Szelejewo, 
pow. Żnin, woj. bydgo­
skie. * 32489g

Pomoc domowa, warunki 
dobre, potrzebna. Siemi­
radzkiego 3 m. 3. (Łazarz).

32590g
Murarza, ucznia, przyjmę 
na stałą pracę. Adres
wskaże Biuro 1 
Świerczewskiego 
32591g.

Ogłoszeń,
3 dla

Dnia 19 sierpnia 1959 r. zmarł w Bogu w 46 
roku życia 20 roku kapłaństwa, nasz ukochany 
brat, szwagier, kuzyn, stryj i wuj śp.

0. Justynian Felicjan Maciaszek O.F.M.
Zakonu OO Bernardynów Polskich 

Zasłużony i gorliwy duszpasterz polskiej misji 
na terenie Buenos Aires, Gwardian Klasztoru 
Franciszkanów7 Polskich, organizator Ośrodka 
w Martin Colorada, pochowany dnia 20 sierpnia

59 w San Martin (Argentyna).
Msze ż.ałobne odbędą się 6 października o go­

dzinie 8 w kościele parafialnym w Krzyżowni­
kach oraz dnia 8. 10. br. o godz. 19 w Kolegiacie 
Farnej w Poznaniu.

W imieniu stroskanej rodziny 
brat Klemens Maciaszek

Poznań, Strzelecka 13, Krzyżowniki. 32919g

Dnia 26 września 59 r. zmarł na skutek nie­
szczęśliwego wypadku, opatrzony Sakramenta­
mi św. mój najdroższy mąż, nasz kochany brat, 
szwagier, wujek i kuzyn, przeżywszy lat 72 śp.

Stanisław Grzybowski
Powstaniec Wlkp., odznaczony Brązowym Krzy­

żem Zasługi i Wlkp. Krzyżem Powstańczym
Pogrzeb odbędzie się w czwartek 1. 10. o go­

dzinie 16 z kaplicy cmentarza Bożego Ciała na 
Dębcu przy ul. Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodziną.

Poznań, św. Czesława 4. 32825g

OGŁOSZENIA DROBNE

£

w kooperację wyroby tłoczone lub
wykrawane z blachy i taśmy własnej

(około 70 ton, 1,5 mm grubości) i powierzonej.

t

Leszczyńska Fabryka Okuć Budowlanych
PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE

Leszno, ul. Dąbrowskiego 1

5 zakreśleń z 48 liczb •M
przy wypłacie wygranych

już od 2-ch trafień
w Poznańskiej Grze Liczbowej

„KOZIOŁKI*
NIE POZBAWIAJ SIĘ SZANS

K7545

Przyjmę na stałe starsze­
go wiekiem, dobrego rze­
mieślnika elektromechani 
ka lub ślusarza narzędzio­
wego do prac warsztato­
wych. Zgłoszenia: tel. 
G19-283 między godzi 15 —
17. 32562g
Pomoc do dziecka po­
trzebna. Poznań, Szpital­
na blok 12 m. 17 . 32765g

Sprzedam niedrogo piat 
formę na dwudziestkach, 
stan bąrdzo dobry. Gu­
bin, Żymierskiego 27.

26461P

„Jawę” CZ 175 na dotar­
ciu okazyjnie sprzedam. 
Poznań-Wola, Tatrzańska 
24, po południu. 32552g

Tokarza znającego prace 
szlifierskie przyjmę. War­
sztat Opolska 152a. 32566g
Mgr. inż. elektryk, mie­
szkający w Poznaniu z 
wieloletnią praktyką w 
inwestycjach i ruchu po­
szukuje pracy zaraz. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 32606g.
Pomoc domowa z goto­
waniem potrzebna zaraz,
z wynagrodzeniem 
brym. Zgłoszenia:

do-
Po-

znań, Kraszewskiego 1, 
sklep galanterii od godz.'
15—18. 32609g
Gosposia na plebanię po­
trzebna. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 32620g.

Inkubator sprzedam. Go­
styń, Nowe Wrota 6.

26463p
Młocarnię czyszczącą 10 
q z cylindrem na wiatr 
oraz traktor 18 KM bar­
dzo przydatny do rolni­
ctwa sprzedam tanio. Ry­
szard Sołtysiak, Sulęcin, 
Żwirki i Wigury 2.

26465p
Cegłę paloną nową, klasy 
pierwszej 90 000 sztuk 
sprzedam, 35 km od Po­
znania, 2 km od dworca. 
Adres wskaże Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
26466 p.
Sprzedam lub przyjmę 
wspólnika do czynnej ce 
gielni położonej w woj. 
poznańskim. Oferty Biu­
ro 'Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3 26467p.Gosposia

potrzebna zaraz. Poznań, 
Matejki 2 m. 6. 32631g

poleceniami

Kursy biurowości, pisa­
nia na maszynach, steno 
grafii organizuje Stowa­
rzyszenie Stenografów i 
Maszynistek PRL, Po­
znań., Chełmońskiego 7,

30854gtel. 653-11.

DKW — Ifa typ F-8 tyl­
ko w bardzo dobrym sta 
nie kupię. Zgłoszenia z 
opisem i ceną M. Rybak, 
Poznań, Milczańska 6 m. 
1. 26469g
Kupię „Moskwicza” 402
lub „Spartaka” w bar­
dzo dobrym stanie. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 32557g
Kupię biurko orzechowe, 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
32615 lub telefon 651-98.
Kupię tiul nylonowy na
welony. Poznań,
Czerwonej 
kapeluszy.

6
Armii 
sklep 
32638g

Samochód „Wartburg”, 
„Moskwicz”, „Skoda” — 
furgon lub inny mało­
litrażowy najchętniej od
lekarza kupię. 
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3.

Oferty 
Swier- 
32659"

Nowy Motocykl „Panno- 
nia” sprzedam z powodu
choroby. Bnin, 
czewskiego 100.

Lokale

Samochód 6-osob. 
1100 BL (Furgon)
prawie 
tarty, 1 
niewski.
kiego 16.

głównej, 
sprzedam.

Poznań,

„Fiat” 
po na- 
niedo-

Wiś-
Janic- 
32509g

Pianino jak nowe „Leg­
nica” sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3. 32511g

Sprzedam skuter, francu­
ski „Peugeot”, Poznań. 
Wenecjańska 7, tel. 843-81.

32514g,
Sprzedam motocykl WFM 
wiśniowy, bardzo dobry 
stan. Poznań-Sołacz, do­
jazd 10/67 m. 18, baraki, 
od godz. 17. 32519g

Sprzedam kasę pancerną. 
Poznań, Świerczewskiego
59. 32520g
Sprzedam lokomobilę 10 
atm. (firma H. Cegielski, 
rok budowy 1924), w bar­
dzo dobrym stanie. Syl­
wester Wojciechowski — 
Witkówki, poczta Racot,
pow. Kościan. 32523g

Maszynę dziewiarską 
,,Knittax” z przystawką, 
nową sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 32527g

Motocykl „PannoniS”
250 ccm sprzedam. Poz- 
nań-Kopanina, Gostyńska
21. 32530g
Sprzedam kredens dębo­
wy, stół, cztery krzesła

Sprzedaż oraz biurko
Śniadeckich 9 
godz. 16.

stylowe.
1. 2 od 

32535g

Swier- 
32554g

Toruń! mieszkanie samo 
dzielne, dwa pokoje, kuch 
nia, centralne ogi^ewanie 
centrum miasta ramienię 
na podobne Poznań lub 
Śrem. Oferty Śrem — 
apteka. 26462p
Pilne! Panienka poszuku­
je pokoju (może być 
wspólny). Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie- 
go 3. 32478g
Zamienię lokal biurowy 
(2 pokoje 60 m2) na podo­
bny lub większy w Kali­
szu. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3.

32479g
Panienka poszukuje po­
koju, może być wspólny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3. 32488g

Leszno! Zamienię 3 po­
koje, kuchnia z ogród­
kiem na mieszkanie w 
Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie-
go 3. 3240 Ig
W domu jednorodzinnym 
posiadam pomieszczenie, 
nadające się na warsztat- 
pracownię, oczekuję pro­
pozycji. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie-
go 3. 32495g
Zamienię 2 duże pokoje, 
kuchnia w Szczecinie na 
mniejsze w Poznaniu. 
Karpik, Szczecin, Piotra
Skargi 52 m. 3. 32508"
Inżynier, kawaler, stu­
diujący, wieczorowy kurs 
magisterski, pilnie poszu­
kuje pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3. 32516g
Zamienię 2 pokoje, kuch­
nia. półkomfort. centrum 
Środy, na równorzędne 
lub mniejsze w Pozna­
niu. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3. 

32517"
Zamienię lokal nadający 
się na warsztat, na pokój 
samodzielny. Tel. 628-73, 
Sramska. 32525g
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią i łazienką w Gli­
wicach na podobne lub 
mniejsze w Poznaniu. 
Zwracam koszty przepro-

Saniochód 
„Tatra” 
sprzedam, 
biarska 8,

czteroosobowy 
— kabriolet 
Mosina, Far- 

tel. 181. 32250g
Sprzedam ciągnik „Ur­
sus”, nowoczesny, na 
chodzie. Kubiak. Krzysz- 
kowo poczt. Rokietnica. 

32359g
Bagażówkę „Mercedes” 

sprzedam. Olech 
fiecnowiak, Poznań, Głó-
wna 49. 32369g
Cegłę białą oraz wapno 
kl. I poleca: Hurtowa 
Sprzedaż Materiałów Bu­
dowlanych M. Rzekiecki, 
Bydgoszcz, Em. Plater 20.

• K7015

Sprzedam pokojowy piec 
kaflowy oraz piec kąpie­
lowy na węgiel. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 26470p

Sprzedam motocykl WSK 
rok prod. 1958, po prze­
biegu 2500 km. Wspólna

wadzki. Adres 
Biuro Ogłoszeń 
czewskiego 3.

wskaże

32559g
61 m. 7. 32540g
Sprzedam prżegubówkę 
do tworzyw sztucznych 
15 ton, 250 kg drutu sta-

Zamienię pokój na pokój 
z kuchnią. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Swierczewskie-

lowego średnicy 0,9
go 3. 32565g

PSZYJMIE NAnCHMIAST

Detale nie powinny odbiegać pod względem wielkości od 
wykonywanych na prasach 5—60 ton.

Wyroby możemy dostarczać lakierowane (emalia krysta­
liczna, melaminowa, młotkowa w różnych kolorach), czer­
nione lub niklowane, mosiądzowane i miedziowane.

Szczegółowych informacji udziela Dział Zbytu, L. F. O. B., 
telefon 828 lub 829.

K7305

Dwie uczennice liceum po 
szukują pokoju ewentual-
nie wspólnego. 
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3.

Oferty 
Swier- 

32586g
Zamienię samodzielne 
mieszkanie we Wrocła­
wiu na podobne w Pozna 
niu. Cwieczkowski — O-

32594gpera Poznań.

Willa-domek jednorodzin
pełnokomfortowyny,

tylko dla poważnych re-
flektantów okolica
niar 
wskaże

sprzedam.
Wi- 

Adres
Biuro Ogłoszeń,

Świerczewskiego 3 dla 
32243g.
Willę komfortową, cztero 
pokojową, wolną (Grun 
wald) spiesznie sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
32294g.
Parcele Przeźmierowo.
komunikacja
od 1 
nych

15.000 zł
miejska 

na dogod-
warunkaćh spłaty

poleca Krzesiński, Świer
czewskiego 1. 32337g
Sprzedani 7 mórg pszen- 
no-buraczanej “ziemi pod 
budowę przy szosie. Sewe
ryn Jarecki, Borek
Wlkp., ul. Gogulskiego 6,
pow. Gostyń. 26460p
Willę nową 5 pokojową, 
wolną z ogrodem w Gnie 
żnie sprzedam. Brożek, 
Gniezno, Dalkoska 17.

26464p
Sprzedam dom 2>/s ha 
ziemi, w tym ogród, las 
1/s ha, okolica letniskowa 
(20 km od Kalisza, komu­
nikacja autobusowa), od-
powiednie 
Wiadomość 
15-06.

na hodowlę, 
Kalisz. tel.

26468 p
Domek z ogródkiem 
sprzedam. 250.000 zł. Poz­
nań, Albańska 199. 32376g
Kupię parcelę uzbrojoną, 
ogrodzoną pod budowę 
domku jednogodzinnego, 
najchętniej wprost Od 
właściciela. Dzielnica Dę­
biec lub Górczyn. Stani­
sław Adamczyk, Luboń, 
Kozińskiego 3. 32377g
Kilka parcel i obszerny 
dom w Poznaniu sprzedam 
lub zamienię na nieru­
chomość w Warszawie lub 
okolicy. Oferty kierować: 
Poznań 1, skrytka poczt.
152. 32382g
Kupię willę lub ' połowę.
Posiadam 
mieszkanie

do zamiany
duże,

mm, szlifierkę z giętkim 
wałkiem, pancerz i linkę 
licznikową i hamulcową 
oraz piec stałopalny, prze 
nośny. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3. 
32541g lub tel. 652-17.
Sprzedam farmę 500 kur 
z kompletnym urządze­
niem. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3.

32542g
Sprzedam auto marki 
..Forel” 6.'Stan pierwszo­
rzędny. Oglądać: Głogow­
ska 275, Kaczmarek.

3254Vg

Dnia 29 września 1959 r. po długich i cięż­
kich cierpieniach zasnęła w Bogu, opatrzona 
Sakramentami św., moja najukochańsza żona, 
nasza droga matka, teściowa i babcia śp.

Anna Ruszkowska
z Ladrowskich

Pogrzeb odbędzie się w piątek 2 października 
br. o godz. 10.30 z kaplicy cmentarza Bożego
Ciała przy ul. Bluszczowej.

Msza św. za spokój duszy Zmarłej
na zostanie dnia 9 
w kościele Bożego 

W

Poznań, Kraków.

października br. 
Ciała.
głębokim smutku 

rodzina.

odprawio- 
o godz. 8

pogrążona

32894g

Zamienię pokój 18 m! z 
balkonem, przynależno- 
ściami na większy lub 
pokój z kuchnią. Zwrócę 
koszty. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3. 32568g

fortowe, I ptr., 
przy tramwaju i 
kę. Szczegółowe 
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3.

kom- 
parcelę 
gotów- 
oferty 
Swier-

32389g

Małżeństwo z dzieckiem 
poszukuje pokoju w Poz­
naniu 
skich 
Oferty

lub podmiej-
miejscowościach. 
Biur® Ogłoszeń,

Świerczewskiego 3. 32571g

Radiostacja w Poznaniu 
upłynni Instytucjom Uspołecznionym lub oso­
bom prywatnym w terminie do dnia 30. paź­
dziernika 1959 r. różnego rodzaju:

KONDENSATORY, OPORY,, PROSTOWNIKI, 
SILNIKI, PRZYRZĄDY TABLICOWE, LAMPY 
ELEKTRONOWE, TRANSFORMATORY, DŁA­
WIKI I INNE ELEMENTY RADIOWE.

Informacji udziela się:

K7567

szarze

telef. 22-58 oraz pod adresem 
Poznań, uL Głogowska 17, pok. 96.

razem 10.000 mL
odległość od autobusu 200 
m. Zgłoszenia: Oborniki 
Wlkp., Szkoła nr 1, Elż­
bieta Sadek, w godz. 8—15. 

32390g
Parcelę 1200 m8 z drze­
wami sprzedam. Poznań- 
Winiary, Piątkowska 56 

32403g
Sprzedam 5 ha ziemi, ca­
łość lub częściowo, do­
godna komunikacja.
Dziamski, Niewierz, pow. 
Szamotuły; ’ ► '32428g
Sprzedam nową kamieni­
cę, centrum Poznania, 
komfort, 4 piętra. Oferty
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3.

Swier-
32443g

Sprzedani parcelki budo­
wlane 600 m‘, Junikowo, 
15 min. od tramwaju. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 32453g
Parcelę doskonale poło­
żoną (Przeźmierowo) — 
sprzedam. Poznań, Opale-
nicka 53 m. 2. 32456g
Sprzedam 1 ha lasu (dę­
by, świerki). Opalenica, 
Sienkiewicza 10. 32460g
Rozpoczętą budowę do­
mu jednorodzinnego w 
Puszczykówku na parceli 
1500 m*, oparkanionej, za 
drzewionej sprzedam. — 
Łuczak, Małeckiego 6.

32463g
Willę, dwa mieszkania 
po 4 pokoje z kuchnią, 
garaż, ogród. dzielnica 
Grunwald, sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 32474g
Wydzierżawię gospodar­
stwo 15 ha, 18 km od Poz­
nania.- Warunki do omó­
wienia. Poznań 13, Cheł­
mińska 26 m. 2. 32481g

Sprzedam zaraz 2 parcele 
w Krzyżownikach o ob-

Z. Miklaszewski, dentysta 
przyjmuje, Poznań. Przy­
byszewskiego 36 (nowe o- 
siedle mieszkaniowe obok
kościoła). 32436g
Doc. dr med. Roman Ra- 
fiński, laryngolog wrócił, 
Poznań, ul. . Słowackie­
go 38 — ordynuje od g. 
14—15.30, tel. 41-20 i 654-30.

29517p

Zguby
Zgubiłem legitymację na 
nazwisko Nicefor Wie­
sław, Gniezna, Krzywe 
Koło 5 . 26477p
Zgubiono legitymację
ZUS na nazwisko Broni­
sław Szubert, Poznań —

32563gWioślarska 72.

Garbuję i farbuję skóry 
futerkowe, uszlachetniam 
skóry z bobrów na wy­
drę. Aleksander Łukasik, 
Poznań, Dworkowa 14.

31774g
Wezmę w dzierżawę apa­
rat trykotarski dwupłyto 
wy, kompletny z prowa-
dzeniem 
gwarancji.

nitki. Udzielę

omówienia,
Warunki do 
Ewentualnie

zatrudnię właścicielkę a- 
paratu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 32331g.
Protezy oczu indywidu­
alne wykonuje H. Loe- 
wenstein — lekarz, Łódź,
Nowotki 23. K7559

Oddam w dzierżawę 12 ha 
na hodowlę lub ogrod­
nictwo bardzo korzyst­
nie, z zabudowaniem, lub 
sprzedam za niską cenę, 
gospodarstwo zelektryfi­
kowane. Cena 100.000 zł. 
Adamski Chodzież, Rata-

Plac oparkańiony 350 m2 
z bramą wjazdową i bu­
dynkiem warsztatowym, 
nadającym się na garaże 
w pobliżu ul. Traugutta 
do wynajęcia. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Swierczew-

Igły do podnoszenia oczek 
najwyższej jakości pole­
camy. Wykonujemy na­
prawy igieł - maszynek. 
F-ma ,,Terrax”, Poznań, 
Kochanowskiego 5, tele­
fon 97-82. 32160p
Fachowiec z gotówką
przystąpi do spółki do

skiego 3. 32504g
Ogrodnictwo w dobrym 
położeniu wydzierżawię

warsztatu

je. 32398g

względnie kupię. 
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3.

Oferty 
Swier- 

32529g

Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 32420g

ślusarskiego.

Biuro Matrymonialne
Zamienię pokój 34 m2, 
używanie kuchni, na;
Jeżycach na dwa mniej- I
SZe, tel. 515-48. 32662g 1

Dom jednorodzinny
piekarnią (miasto 
towe) sprzedam. 
Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3.

Dnia 29 września 1959 r. 
trzona Sakramentami św

powia- 
Oferty 
Swier- 

32426g

zasnęła w Bogu, opa- 
nasza najukochańsza

i nigdy niezapomniana matka, teściowa, babcia 
i prababcia śp.

z Kozłowskich
Józefa Zimna

przeżywszy lat 84.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek dnia 1 paź­

dziernika 59 r. o godz. 16.45 z kościoła św. 
Piotra na cmentarzu w Gnieźnie.

Mszę św. odprawi się w piątek 2 paź.dziernika 
o godz. 8.30 w kościele św. Michała w Gnieźnie.

Ciężko strapiona 
rodzina.

Gniezno, Libelta 9 m. 4. 32879g

Działki rolne, weekendo­
we 0,5 ha i większe nad 
jeziorem Kiekrz, sprze­
dam. Poznań, Gajowa 4 
m. 7, tel. 515-26 od 16.

32551 g

„Ognisko”, Poznań. Stru 
sia 9, kojarzy małżeństwa; 
w kraju, zagranicą — 
szybko, dobrze, szcześli-
wie. 32524g

t
Dnia 28 września 1959 r. zasnął w Bogu po 

długich i ciężkich cierpieniach przeżywszy lat 
29, nasz najukochańszy i jedyny syn i brat śp.

Kazimierz Skimina
Pogrzeb odbędzie się dnia 2. 10. 59 r. o go­

dzinie 10.50 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
W nieutulonym smutku pogrążeni 

rodzice, siostry i rodzina.
Poznań, Findera 21.
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To są vażne sprawy

Wyrazem dużej samodzielności rad narodowych w 
zarządzaniu gospodarką jest przede wszystkim roz­
szerzenie uprawnień w decydowaniu o inwestycjach 
na swym terenie.

W planie obecnego roku rady narodowe przewidzia 
ły na inwestycje około 16 miliardów złotych, tj. o- 
koło 25 proc, wszystkich nakładów na inwestycje 
w państwie. W myśl obecnych uprawnień rady naro­
dowe otrzymują z Rady Ministrów jedynie globalny 
limit na województwo, a dalszego podziału na powia 
ty oraz na działy gospodarki terenowej dokonują sa­
modzielnie, decydują również o konkretnej lokaliza­
cji obiektów inwestycyjnych planu terenowego.

Wraz ze wzrostem samo­
dzielności w decydowaniu, o 
inwestycyjnym planie tere­
nowym, 'wzmogło się oddziały 
wanie rad narodowych na in 
westycje podległe bezpośrednio 
resortom, czyli inwestycje pla 
nowane centralnie. Rady na­
rodowe opiniują lokalizację 
inwestycji planu centralnego, 
otrzymują projekty planów 
inwestycyjnych z przedsię­
biorstw i resortów i mogą wy 
powiadać się na ich temat w 
zależności od potrzeb tereno­
wych.

PLUSY...
V asadniczym plusem tak du 

żej decentralizacji w za­
kresie inwestycji jest wzrost 
zainteresowania rad narodo­
wych sw'ymi inwestycjami, a 
przez to całą gospodarką te­
renową. W rezultacie — wy­
konanie planu inwestycyjne­
go przebiega obecnie znacz­
nie lepiej niż w okresie przed 
decentralizacją.

Wzrosła również bardzo zna 
cznie możliwość inwestowania 
ze środków wygospodarowa­

nych przez rady narodowe. Wiel 
kim plusem decentralizacji in 
westycji jest również to, że 
rady narodowe mogą obecnie 
wcześniej planować poszcze­
gólne inwestycje, więcej cza­
su przeznaczyć na proces ich 
przygotowania, zwłaszcza na 
przygotowanie dokumentacji 
projektowo-kosztorysowej, za 
bezpieczenie materiałów dla 
przedsiębiorstw itp.

Oprócz inwestycji państwo­
wych wzrastają inwestycje ze 
środków własnych ludności, 
wykonywane w czynach spo­
łecznych. Dość wspomnieć, 
że wartość wykonanych czy­
nów społecznych w roku bie­
żącym sięga miliarda zł. Są 
to inwestycje drogowe, szkol­
ne, z zakresu urządzeń kul- 
turalno-socjalnych itp. Inwe­
stycje te są często bardzo po­
ważnym uzupełnieniem in­
westycji państwowych i na 
skutek decentralizacji mogą 
być powiązane z całością pla­
nu inwestycyjnego przez go­
spodarza terenu — radę na­
rodową.

...I MINUSY
A cienie? Jest ich nie mniej 

niż plusów. Przede wszystkim 
decentralizacja pociąga za so 
bą niejednokrotnie ogromne 
rozdrobnienie inwestycji. Pod 
naporem żądań ludności ra­
dy narodowe rozpoczynają du 
żą ilość obiektów inwestycyj­
nych, przeznaczając na nie 
małe stosunkowo nakłady. 
Znane są fakty, że rozporzą­
dzając kwotą miliona zł roz­
poczynano budowę szpitala, 
którego kosztorys budowy wy 
nosił 50—60 milionów zł.

Drugim brakiem w plano­
waniu prawidłowego rozwoju 
inwestycji jest występujące 
jeszcze zbyt częste w niektó­
rych województwach zjawi­
sko włączania do planu obiek 
tów nie posiadających dosta­
tecznej dokumentacji lub zja 
wisko niekompletnego przygo­
towania dokumentacji, co po­
woduje częste zmiany planu 
inwestycyjnego już w trakcie 
jego wykonania. Braki w do­
kumentacji występują we 
wszystkich działach gospodar 
ki — największe jednak przy 
budowie szkół. Minusem pra­
cy inwestycyjnej jest rów­
nież pomijanie projektów ty­
powych) i powtarzalnych.

Znane są na ogół braki w 
wykonawstwie inwestycji. 
Braki te wynikają z nierytmi 
czności wykonania planów, 
fluktuacji załóg budowlanych, 
braku szkolenia fachowców 
na budowach itp.

Niepokojącym zjawiskiem 
jest słabsze niż w roku ubie­
głym wykonanie planu bu­
downictwa mieszkaniowego i 
zagrożenie wykonania kilku 
tysięcy izb mieszkalnych. Np.

w Warszawie zamiast oddać 
w lipcu i sierpniu około czte 
rech tysięcy izb, oddano do 
użytku tylko około połowy za 
planowanej liczby.

POWIAT — OŚRODKIEM
Niewątpliwie wszystkie te 

minusy praktyki inwestycyj­
nej wiążą się ściśle z prze­
sadnym w stosunku do real­
nych możliwości rozwinięciem 
frontu robót. Rady narodowe 
przejmują obecnie PGR, PKS, 
kina itp. W ten sposób zakres 
ich decyzji w sprawach in­
westycji jeszcze bardziej się 
rozszerzy. Proces ten powi­
nien więc być poprzedzony 
odpowiednim przygotowaniem 
służb inwestorskich w ra­
dach narodowych, a przede 
wszystkim powiatowych za­
rządów inwestycji. Powiat sta 
je się bowiem centralnym o- 
gniwem w gospodarce tere­
nowej. Wzmocniona też bę­
dzie w najbliższej przyszłoś­
ci rola gromadzkiej rady na­
rodowej na odcinku inwesty­
cyjnym.

W związiku z przesadnym 
rozszerzeniem frontu robót in 
westycyjnych w planie tere­
nowym i centralnym i w 
celu zapewnienia dyscypliny 
wykonania planów na rok bie 
żący, Rada Ministrów podję­
ła 17 września odpowiednią 
uchwałę o zmniejszeniu pla­
nu robót budowlano-montażo 
wych oraz planu zatrudnie­
nia na II półrocze.

Prezydia wojewódzkich rad 
narodowych przedstawiają o- 
becnie wnioski w sprawie 
skreślenia z planu przede 
wszystkim tych inwestycji, na 
których realizację brak odpo 
wiedniej dokumentacji, odpo­
wiedniego wykonawstwa, po­
krycia materiałowego itp. 
Przy tych ograniczeniach pla­
nu inwestycyjnego nie mogą 
— rzecz prosta — ucierpieć 
inwestycje priorytetowe z sa­
mych założeń i potrzeb go­
spodarki terenowej.

Wincenty Kawalec 
Dyr. Dep. Koordynacji Pla­
nów Terenowych Komisji Pla 
nowania przy Urzędzie Rady 

Ministrów

(ameryk., 12 1.); TĘCZA — g. 16— 
20 „Szpieg z Tajwanu” (chiński, 16 
1.); WARTA — g. 10, 12.30, 15, 17.30 
i 20 „Kalosze szczęścia” (polski, 16 
1.); WOJSKOWE — g. 20 „Mary­
narz z Komety” (radź., 12 1.); FO- 
TOPLASTIKON — od 9—21 „Rzeź­
ba pałacu luksemburskiego”.

Paźdz.

1
Imieniny

Jana, 
Remigiusza

JL 

czwartek
Słońce: 

wsch.: g. 6.35 
zach.: g. 16.16

Featry
W POZNANIU:

OPERA — g. 19 „Krutaiawa”: — 
POLSKI — g. 19 „Nie igra się z 
miłością”; NOWY — g. 19 „Nora”; 
OPERETKA — g. 19 „Zemsta Nie­
toperza”; MARCINEK — g. 11 — 
„Dziadek Zmruż-Oczko”; pozostałe 
— nieczynne.

W WOJEWÓDZTWIE:
KALISZ — „Mąż Fołtasiówny”.

Kina
W POZNANIU:

APOLLO — g. 10, 12.30, 15.45, 18 
i 20.15 „Ich wielka miłość” (amer.- 
franc., 18 1.); BAŁTYK — g. 15.30, 
18 i 20.30 „Maria z krainy jezior” 
(fiński, 16 1.); CZTERNASTKA — 
g. 10, 12.30, 15, 17-.30 i 20 „Strzały na 
granicy chińskiej” (chiński, 16 h), 
DOM KULTURY MO — g. 15, 17.30 
i 20 „Intrygantka” (austr., 16 1.): 
GWIAZDA — remont; HUTNIK — 
g. 16.45 i 19 „Podlotki” (czeski, 18 
1.); MINIATURKA — g. 15.45, 18, 
20.15 „Helena i mężczyźni” (franc., 
18 1.); MUZA — g. 10, 12.30, 15, 
17.30 i 20 „Fatimą” (radź., 16 1.); — 
MALTA — g. 16—20 „Ostatnia mi­
łość” (franc., 18 1.); OSIEDLE — 
g. 16—20 „Niemowlę na mane­
wrach” (ang., 12 1.); PANCER- 
NIAK — g. 17.30 i 20 „Marynarzu, 
strzeż się” (ang., 14 1.); PIAST — 
g. 17 i 19 „Ukrzyżowani kochan­
kowie” (jap., 18 1.); RIALTO — g. 
10.30, 13, 15.30, 18 i 20.15 „Trapez” 
(ameryk., 12 1.); SCALA — g. 16— 
20 „Gosposia do wszystkiego” —

Pracowity rok Jeźdźców

Projekt budowy 
krytej ujeżdżalni na Woli
p o licznych i pięknych sukcesach naszych jeźdźców za 
Ł granicą (szczególnie w Anglii i na Węgrzech), będziemy 
podziwiać ich umiejętności oraz sprawność wierzchowców 
w Poznaniu.

Do tegorocznych mistrzostw 
Polski, które rozpoczynają się 
dzisiaj o godzinie 8 na Woli 
(konkurs ujeżdżania konia) o- 
raz o godzinie 16 eliminacjami 
w skokach przez przeszkody 
na stadionie Olimpii stanie o- 
koło 40 najlepszych wierz­
chowców, wybranych spośród 
130, którymi dysponują nasze 
ośrodki jeździeckie. Na starcie, 
obok koni znanych z poprzed­
nich konkursów, rozgrywanych 
w Poznaniu, zobaczymy także 
wiele młodych koni. Program 
konkursów jest w tym roku 
zaostrzony i pokrywa się w ca 
•łości z programem olimpij­
skim.

Podczas mistrzostw świetny 
nasz jeździec Byszewski ob-Niespodzianki w mistrzostwach pięcioboistów

Po trzeciej konkurencji mi­
strzostw świata w pięcioboju 
nowoczesnym, rozgrywanych 
w Hershey, broniąca tytułu 
mistrzowskiego ekipa ZSRR 
wysunęła się na drugie miej­
sce w klasyfikacji. Zawodnicy 
radzieccy wygrali drużynowo 
strzelanie, zdobywając 2660 
pkt. przed Węgrami — 2580 
pkt., USA — 2540 i Chile — 
2520 pkt. Po trzeciej konku­
rencji nowym liderem jest re­
prezentacja USA — która pro­
wadzi 7664 pkt., przed ZSRR 
— 7560, Meksykiem — 7478, 
Finlandią — 7386 i Szwecją — 
7237 pkt.

Dwukrotny mistrz świata 
Nowikow, który po dwóch kon 
kurencjach zajmował trzecie 
miejsce, uplasował się w strze 
•laniu dopiero na 30 pozycji 
(740 pkt.) i spadł na 8 miejsce 
w klasyfikacji indywidualnej. 
Niemniej panuje przekonanie, 
iż w następnej konkurencji — 
pływaniu może on jeszcze od-

chodzić będzie 25-lecie swych 
startów i z tej okazji otrzyma 
specjalny upominek. Sędzią 
głównym mistrzostw będzie 
znany działacz, b. znakomity 
jeździec, a obecnie trener w 
Kwidzyniu, major Kon.

Na odbytej wczoraj kon­
ferencji prasowej poinfor­
mowano, że Polski Związek 
Jeździecki wspólnie z Po­
znańskim Ośrodkiem Jeź­
dzieckim i Głównym Komi­
tetem Kultury Fizycznej, ce­
lem umożliwienia wcześniej 
szego przygotowania na­
szych rumaków do sezonu, 
przystąpi w najbliższych 
dniach do budowy krytej u- 
jeżdżalni na Woli.
Najbliższe międzynarodowe 

konkursy konne odbędą się w 
Poznaniu w 1960 roku w okre­
sie trwania Międzynarodo­
wych Targów Poznańskich. Bę 
dą one odbywały się w tym 
okresie również w następnych
latach. TP.

Rumuni stałym partnerem
naszych sportowcom

I PO WIZYCIE RUGBISTÓW METALULU |

Kontakty sportowe z Rumunami są coraz żywsze. Często 
gościmy piłkarzy, lekkoatletów, hokeistów. Ostatnio 

przez kilka dni gościliśmy rugbistów. Jest to w Rumunii 
dyscyplina niezwykle popularna, mająca przeszło półwie­
kowe tradycje. Na czele I-ligowego zespołu Metalulu z Bu­
karesztu, sprowadzonego przez KS Posnania, przybył pan 
MOCUL. Po spotkaniach w Szczecinie (goście zremiso­
wali z Pionierem 12:12), dwóch zwycięstwach nad Posnanią 
3:0 w Poznaniu i 6:3 w Tarnowie woj. krakowskie, przepro-
wadziliśmy z gościem krótką

— W Rumunii — powiedział
p. Mocul — rugby 
ponad 600 zespołów, 
one w kilku klasach.

uprawia 
Walęzą

rozmowę.

robić stratę, dzielącą go 
lidera. (PAP)

Dziękujemy
• Koszykarzom 

pozdrowienia z 
Czechosłowacji.

• Kolarzom —

Warty 
tournee

od

za 
po

B. Wiśniew-
skiemu z Międzyszkolnego KS 
oraz R. Pawlakowi i A. Ja­
nowskiemu ze Stomila za po­
zdrowienia z obozu w Łodzi.

— Jakie 
Pana — 
rugby?

Francja,

kraję — 
należą do

zdaniem 
czołówki

Anglia, Rumunia i
Włochy zajmują w Europie 
kolejne miejsca. Na podstawie 
ostatnich obserwacji uważam, 
że Polacy mogą niedługo stać 
się również nieprzeciętnym ry 
walem. Zainteresowanie tą 
dyscypliną u Was wyraźnie 
zwyżkuje. Świadczy o tym 
np. udział około 3000 widzów
na meczu niewielkim
Tarnowie. Jeszcze przed dwo­
ma laty wygrywaliśmy z Wa-

mi bez większego trudu. Dziś, 
jak na to wskazują zresztą wy 
niki. siły mocno się wyrówna­
ły.

— Jakie wrażenia odniósł 
Pan w czasie pobytu w Polsce?

— Przejechaliśmy autoka­
rem po Polsce ponad 1000 ki­
lometrów. Podoba nam się 
Szczecin, Kraków oraz rozbu­
dowujący się Poznań w któ­
rym gościłem po raz drugi. 
Wstrząsające wrażenie wynie­
śliśmy z byłego obozu w 
Oświęcimiu. Pragnę przy oka­
zji bardzo serdecznie podzię­
kować za przyjęcie jakie zgo­
towano naszej ekipie, szczegół 
nie w Poznaniu i Tarnowie.

Najciekawszym międzynaro­
dowym spotkaniem lekkoatle­
tycznym w stolicy Wielkopol­
ski będzie wielki mityng re­
prezentantów 10 klubów gwar 
dyjskich, który — jak już in­
formowaliśmy — odbędzie się 
od 9—11 bm. na stadionie im. 
22 Lipca. Wśród zawodników 
ZSRR, NRD, CSR, Rumunii, 
Bułgarii, Chin, Mongolii, Ko­
rei, Węgier i Polski startować 
będą także rekordziści świata 
i Europy. Na zdjęciu dwóch 
znakomitych zawodników NRD 
Storm (na pierwszym planie) 
i Mueller, którzy zapowiedzie­

li swój start w Poznaniu.
Przypominamy, że bilety 
ulgowe dla młodz. szkolnej 
można nabywać na zamówie­
nia zbiorowe w sekretariacie 
GKS Olimpia (przy ul. Kan- 
taka 4. (tel. 524-94). (x)

Sześciu finalistów 
mistrzostw powiatów

Finały lekkoatletycznych 
drużynowych mistrzostw po­
wiatów Wielkopolski rozegra­
ne zostaną w niedzielę o godz. 
11 na stadionie AZS, przy ul. 
Pułaskiego. Udział biorą re­
prezentacje powiatów: Szamo­
tuły, Gniezno, Września, Le­
szno, Rawicz i Ostrów. (x)

Cieszę się
zakończenie p. Mocul

powiedział na
że

. spotkania z pisarzami — Anna Ko­
walska; 16.40 — tydzień muzyki 
chińskiej; 17.05 — muz. dla na­
szych dzieci; 17.35 — fel. K. Łącz­
nego; 17.50 — rewia piosenek; 18.20 
jutro w Filharmonii Poznańskiej; 
18.25 — muz. aktualna; 18.35 
muż. i aktualn.; 19.05 — uniwersy-

W WOJEWÓDZTWIE:

GNIEZNO — Polonia; „Zdobycie 
góry” (chiński, 12 1.); Lech: „Po­
ciąg” (polski, 1« 1.); KALISZ — 
Syrena: „Czarujące istoty” (franc. 
13 1.); Stylowe: „Ostatnia sprawa 
Trenta” (ang., 16 1.); Wolność: 
„Pierwszy bój” (chiński, 14 1.);
LESZNO — Panorama: „Siadami 
bandy” (radź,, 14 1.); LUBOŃ — 
Znicz: — g. 19 „Stracone złudze­
nia” (ang., 16 1.); OSTRÓW — 
Słońce: „Nieustraszony batalion” 
(chiński, 14 l.j; Roma: „Postrach 
kobiet” (franc., 18 J.); PIŁA —

tet radiowy; 19.15
Straussa; 
kult.; 20 
poważnej

19.30
— walce Jana 
przegląd wyd.

- koncert życzeń muz. 
20.50 — tydzień muzyki

chińskiej; 21.27 — sport; 21.40 — 
w rytmie tanecznym; 22 — „Jed­
nostka a społeczeństwo”; 22.15 — 
dyskusja przed mikrofonem; 22.45 
muz. tan.; 23.27 — aud. kameral-
na.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 
12.04, 15, 17.30, 19, 21 i 23.50.

8.30,

Iskra: ,Bohaterka dnia” (włoski,
18 1.); SWARZĘDZ — Rusałka: g.
17.30 
my”

20 „Dom, w którym żyje- 
(rad~., 16 1.); PUSZCZYKO-

POZNAŃSKA
16.45 — dla dzieci (W-wa); 

przemówienie ambasadora
18 - 

Chiń-

WO — Wczasowicz — g. 20.15 
„Bomba” (czeski, 18 1.).

Radio
PROGRAM I

15.30 — z życia ZSRR; 16.05 — 
aud. aktualna; 16.15 — śpiewamy 
i tańczymy; 16.40 — „Startujemy 
po zdrowie”; 16.50 — radiostacja 
młodości; 17.15 — „W 40 rocznicę 
wydania pisma „Czerwony sztan­
dar”; 18.05 — opowiadanie chiń­
skie „Lu Suną”; 18.25 — konc. ży­
czeń; 19.05 — tydzień muz. chiń­
skiej; 19.20 — trybuna nauczyciel­
ska; 19.30 — muz. tan.; 20.26 — 
sport; 20.30 — obk. rozr.; 20.40 —
ze wsi i o wsd; :
Soroczyńsku” —

Wiadomości: 5, 
20 i 23.

21 — „Jarmark w 
opera.

, 6, 7, 8, 14, 1«, 18,

PROGRAM w . . . II (Poznań)
15.30 — dla dzieci; 16 — pieśni 

wyk. Bogny Sokorskiej; 16.20

wiosną gościć będziemy Pola­
ków w Rumunii.

Rozmawiał:
Tadeusz Paczkowski

Treningi strzeleckie 
MKS Surma

skiej Republiki Ludowej (W-wa); 
18.15 — reportaż pt. „Nr 62424 za­
wsze odpowiada” (W-wa); 18.45 — 
telerozmaitości (P-ń); 19.15 — „Prze 
zroczysta spiżarnia” (W-wa); 19.30 
dziennik (W-wa); 20 — film fab. 
prod. włosko-franc. od lat 16 
„Sny w szufladzie”.

Zwycięstwo 
Dyskobolii

W Grodzisku odbył się mecz 
piłkarski w ramach rozgrywek 
o puchar prezesa Centralnego 
Związku Spółdzielczości Pra­
cy. Miejscowa Dyskobolia zwy 
ciężyła III ligowy Start z Gdań 
ska 2:0.

W wyniku tego zwycięstwa 
jedenastka Dyskobolii wywal­
czyła prawo udziału w finale 
rozgrywek drużyn III ligowych 
Zrzeszenia Start, (na)

Sekcja strzelecka MKS Sur­
ma zawiadamia, że treningi 
sekcji zastały wznowione i od­
bywają się w każdą sobotę 
o godż. 16 na strzelnicy mało-
kalibrowej w Szelągu, 
Al. Szelągowskiej 40 a. 
sy nowych członków na
scu. (na)

przy 
Zapi- 
miej-

Wystawy
W POZNANIU:

BIBLIOTEKA GŁOWNA UAM —
g. 8—20 „Wrzesień 1939 
mentach i literaturze”;

doku-

CBWA — „Odwach” — g. 10—18 
„Wystawa plastyki norweskiej”.

Dyżnry pełnia ?
W POZNANIU:

SZPITAL MIEJSKI IM. STRU-
SIA — char. i 
Młodych 7 tel. 
Dzierżyńskiego 
146,'Matejki 1,

— Lampego 2, Główna 53.

wewn. ul. Walki 
98-56; APTEKI — 

107, Głogowska 
Mickiewicza 22;

Na do
13

czwormeczIzraela
października wyjadą do

Tel-Avivu Władysław Śko- 
necki i Andrzej Licis. Wezmą 
oni udział w dniach 15—18 bm. 
w czwórmeczu Izrael — Fran­
cja — Węgry — Polska, a na­
stępnie startowńć będą w tur­
nieju międzynarodowym.

(PAP)

Sztangi w górę
TU mistrzostwach świata w podnoszeniu ciężarów zawod- 
•’ nicy używają sztang produkcji radzieckiej. Tuż przed 
mistrzostwami sprowadzono z ZSRR pięć nowych sztang. 
Początkowo planowano, iż zawodnicy używać będą sztang 
polskiej produkcji. Niestety, jak się okazało, nasze sztangi 
mają pewne uchybienia techniczne.

W pierwszym dniu najbardziej denerwowali się trenerzy.
Dosłownie wypychali oni na podium swych zawodni­

ków. Ponieważ zawodnicy wchodzili z reguły za wcześnie, 
musieli wracać za kurtynę, gdzie odpoczywali na bardzo wy­
godnych leżankach.
IZ omisja techniczna zabroniła używać fotoreporter om fle- 

** szów. W związku z tym byli oni na „łasce’' filmu i tele­
wizji, gdyż mogli robić zdjęcia tylko w czasie, gdy filmowcy 
lub sprawozdawcy telewizji zapalali swe reflektory.
W lochów, jak zwykle, jest wszędzie pełno. W bufecie spot- 

kali oni, zresztą bardzo ładną... laborantkę telewizyjną, 
którą natychmiast chcieli wybrać miss mistrzostw. (PAP)


